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W czwartek 24 listopada i dni n.stępne! — Premjera.
w przepięknym ero­
tycznym dramacie p. t.s V,LMA BANKY ‘ R0/N4L0 COLMAN

kino-Teatr .Udziałowy".
„NOC MIŁOŚCI" podług CALDERONA.
Akcja rozgrywa się na tle okrutnego prawa pierwszej nocy. — Początek o g. 5 popołudniu*

Następny program 

„BRATERSTWO KRWI" 
Wielki film z tycia Legji 

Cudzoziemskiej.Narady polityczne w Wilnie.
Niespodziewany wyjazd marsz. Piłsudskiego w towarzystwie ministrów do Wilna.

SPRAWA LITEWSKA W LIDZE 
NARODÓW.

Warszawa, 23-11. (Teł. wł.) Za tydzień 
zbiera się Liga Narodów w Genewie. Po­
siedzenie Rady Ligi Narodów odbędzie 
się w dniu 5 grudnia rb. Na sesji Ligi 
Narodów sprawa litewska będzie najważ 
niejszem zagadnieniem. Rada Ligi Naro­
dów rozpatrywać będzie całokształt sto­
sunków polsko-litewskich i zastanawiać 
się będzie nad sposobem zlikwidowania 
stanu wojennego litewsko-polskiego.

Jak wiadomo, dyplomaci angielscy i 
francuscy wywierali już niejednokrot­
nie nacisk na Litwę, celem doprowadze­
nia jej do opamiętania. Po ostatnich re­
presjach litewskich w stosunku do Po­
laków’ i zaostrzeniu się kursu polityki li­
tewskiej w odniesieniu do Polski, spra­
wa doprowadzenia Litwy do opamięta­
nia dostatecznie dojrzała, to też dla Pol­
ski nadchodząca sesja ma wielkie zna­
czenie.

\v^ai*szawa,  25-11. (Tel. wł.) W dniu 
j *orajszym  w nocy zupełnie niespo- 

ewanic wyjechał do Wilna premjer 
I, f^ałek Piłsudski w towarzystwie 

JPułk. Prystora i trzech adjutantów. 
Politycznego wyjazdowi nada je 

% sam>’m pociągiem wyjechali
^^ilna: minister spraw zagranicznych 

podsekretarz stanu Knoll, na- 
ćj wydziału wschodniego Hołówko,
\|^rzedewszystkiem, że przybył nagle z 
lU-. .wy poseł Patek. Poseł Patek po roz- 
sk\?^c z Cziczerinem wyjechał z Mo- 

Wczoraj i spotkał się w Białymsto- 
I/ marszałkiem Piłsudskim.

!$kj 0 Wilna przybył również poseł pol- 
Estonji, p. Łukasiewicz.

< a dworcu w Wilnie na spotkanie 
p^^jera marszałka Piłsudskiego, który 
Hą dziś rano wyszedł wojewoda
fj?/^kiewicz, gen. Litwinowicz i gen. Po- 
/1Cz-
ęj Premjer zamieszkał u swego brata, 

godz. 12 w południe premjer mar- 
Piłsudski przyjechał do pałacn 

ez<*ntacyjnego  i rozpoczął konferen- 
. Polityczną z ministrem Zaleskim, 

ł^J^kretarzem stanu Knollem i posłem 
pakiem, W konferencji tej biorą udział 

'vYzeJ wymienionych ministrów, 
.Yły z Rygi poseł Łukasiewicz, na- 

k0 Q,k wydziału wschodniego p. Holów 
1^’ P°dp. Szetzel i podp. Prystor. Kon- 

prezesa Rady ministrów z wy- 
ijji ^ymienionemi osobistościami wypeł 

c«ły dzień dzisiejszy.
ALARMUJĄCY ARTYKUŁ 

„IZWIESTJF 
^bi^arszQwa» 23-11. (Tel. wł.) JJziwuym 
%r?Cln ^oliczności w dniu przyjazdu 

*ałka Piłsudskiego, pólurzędowy 
sowiecki „Izwiestja” zamieścił 

Ht^^Wy artykuł o stosunku polsko- 
s^^skim. „Izwiestja” między innemi pi- 
(^-odzienne wypadki polityczne dowo- 

słuszności przestróg sowieckich co 
. ^bezpieczeństwa zagrażającego sa- 

^l^luości litewskiej. Polacy nic chcą 
W P°l°^cniu agresywnem, mo 

to bowiem naruszyć stan pokoju, 
^ki tp2eka jednak zapominać o tem. w 
. sposób odbyło się zajęcie Wilna".

2asiłek dla pracowników 
w koiitraktowycii

*NOSIć BUDZIE 60 PROC. PŁAC.

arszawa, 23.11 Tel. wl.) Na sku- 
ńikinterwencji Stowarzyszenia urzęd 

państwowych w sprawie przyj 
'vtA_'a jednorazowego zasiłku praco- 
ty,,/0® kontraktowym, otrzymują- 

wyna gród zenie w kwotach ry- 
|)ąj °Wych— sprawa ta ma być roz- 
^ą(|Z°na na najbliższem posiedzeniu 
U-i( ministrów’, która ma przyznać 
Uy .°'Vn*kom  tym zasiłek bezzwrot- 
'i(>c'v .Wysokości 60 proc, płacy mie- 
l'iie I1*e' analogicznie, jak to miało 

w stosunku do t. zw. „stałych, 
'kń?11?6 płatnych ' pracowników pol- 

” koli państwowych.

3 Tu „Izwiestja" wspominają o akcji 
pewnych dzienników jednego z państw 
bałtyckich i ministra, kwestionujących 
obecny sposób rządzenia na Litwie i pra­
wa Litwy do samodzielności (mowa o 
Estonji. — Przyp. Red.)

„Rz4d sowiecki — piszą „Izwiestja" 
dalej _ składa wszelką odpowiedział-

Śmierć St. Przybyszewskiego.
ZNAKOMITY PISARZ ZMARŁ W CHWILI PRZYGOTOWYWANIA ODCZY­

TÓW O KASPROWICZU.
Poznań, 25-11. (PAT.) Dziś o godz. 11 

przed południem zinarł nagle na udar 
serca Stanisław Przybyszewski w 60 ro­
ku życia. Śmierć zaskoczyła śp. Stanisła­
wa Przybyszewskiego w Jaronkach pod 
Inowrocławiem, w majątku państwa 
Znanieckich, gdzie znakomity pisarz ba­
wił od kilku dni. kończąc przygotowa­
nia do swych odczytów o Janie Kaspro-

Berlin, 25.11 (AW) Dzisiaj o go­
dzinie 12-ej w południe podpisany zo­
stał w ministerstwie spraw zagranicz­
nych w Berlinie przez ministra Stre- 
semanna i dyrektora Jackowskiego 
protoknł z rozmów odbytych między 
17 a 25 listopada w Berlinie. Proto­
knł ten obejmuje 5 stron pisma ma­
szynowego i zawiera w sobie linje 
wytyczne, według których rozpocząć 
się mają w najbliższym czasie w War 
sżawie rokowania między’ pełnomoc­
nikami obu rządów w sprawie zawar­
cia traktatu handlowego polsko-nie­
mieckiego.

Właściwe rokowania handlowe ina- 
UKOŃCZENIE ROKOWAŃ W SPRAWIE UKŁADU DRZEWNEGO.

Berlin, 25.11 (PAT) Równocześnie 
osiągnięciem zasadniczego wspólne-

i

z osiągnięciem zasadniczego wspólne­
go porozumienia w sprawie ogólnych 
rokowań zostały również ukończone 
rokowania w sprawie układu drzew­
nego, na podstawie którego Niemcy 
przyznali Polsce na rok kontyngent 
przywozowy drzewa tartego. W zwią 
zku ż tem zniesiony ma być obecny 
zakaz wwozu do Niemiec polskiego 
drzewa tartego. Polska obowiązuje 
się do niepodniesienia w tym czasie

ZWIĄZKI MIĘDZYKOMUNALNE.
Warszawa, 23.11 (Teł. wł.) Minister­

stwo spraw wewnętrznych opracowa­
ło projekt rozporządzenia Prezyden­
ta Rzeczypospolitej o samorządowych 
związkach międzykomunalnych.

Zw iązki takie powstawałyby dla 
załatwienia pewnych spraw zbyt 
trudnych do przeprowadzenia [ 
szczególnych samorządów. 

uy L ■ 
po- i

ność za mogące nastąpić wypadki. Prze­
strzega przed groźbą naruszenia poko­
ju"

(
Alarmujący artykuł dziennika sowiec­
kiego niewątpliwie ma na celu odwró­
cenie uwagi społeczeństwa od walk par­
tyjnych wewnętrznych wypadkami za- 
; graniczncmi.

i

wiczu, które miał wygłosić w najbliż­
szych dniach w Krakowie, a następnie w 
Poznaniu. Zwłoki śp. Przybyszewskiego 
zostaną zlożonp jia wieczny spoczynek 
w Górze pod Inowrocławiem, parafji Ło- 
jewo na Kujawach, skąd pochodzi ro­
dzina Przybyszewskich. Termin pogrze­
bu nic został jeszcze ustalony.

Z

Likwidacja wojny celnej
pomiędzy Polską i Niemcami.

PODPISANIE PROTOKUŁÓW ROZMÓW DYR. JACKOWSKIEGO 
MIN. STRESEMANNEM.

ją się rozpocząć w poniedziałek. Dzi­
siaj popołudniu została wydana de­
klaracja wspólna obu rządów, usta­
lająca równocześnie pełnomocnikiem 
polskim do rokowań handlowych 
d-ra Juljusza Twardowskiego, zaś 
pełnomocniekiem delegacji niemiec­
kiej d-ra Ernsta, dyrektora ministe- 
rjalnego ministerstwa skarbu. Podpi­
sanie protoknłów tych należy uwa­
żać za preliminarz do zawieszenia 
broni t. zn. od dnia dzisiejszego nale­
ży uważać wojnę celną z Niemcami 
za zlikwidowaną.

Jutro ma nastąpić w Warszawie 
podpisanie umowy likwidacyjnej.

I

ceł wywozowych na drzewo okrągłe 
w stosunku do Niemiec. Poza tem 
przyznany zostanie pewien kontyn­
gent na poszczególne produkty prze­
mysłu niemieckiego, jak np., na sa­
mochody, rowery i zegarki. Układ ten 
oznacza więc zapoczątkowanie likwi­
dacji obustronnych zarządzeń bojo­
wych. Formalne podpisanie układu 
drzewnego nastąpi prawdopodobnie 
jc ,..cze w ciągu bieżącego tygodnia 
w Warszawie.

LISTY GOŃCZE ZA POSŁEM 
SOCHACKIM.

Warszawa, 25.11 (Tel. wł.) Władze 
policyjne w Warszawie zwróciły się 
do prokuratorji z wnioskiem o roze­
słanie listów gończych za komuni­
stycznym posłem Sochackim, który 
dopuścił się zbrodni zdrady głównej, 
wypowiadając mowę z okazji 10-lecia 
rewolucji bolszewickiej. i

Sąd marszałkowski
W SPRAWIE POSŁA KORFANTEGO.

Warszawa, 25-11. (Tel. wl.) Sąd mar­
szałkowski, rozpatrujący sprawę zarzu­
tów, postawionych posłowi Korfantemu, 
przesłuchał w dniu dzisiejszym p. Gci- 
senheimera, dyr. nacz. Związku górni- 
czo-przemysłowego na Śląsku, p. Przy­
bylskiego, dyr. tego Związku oraz p. Na- 
konieeznego, dyr. banków Ministerstwa 
skarbn. Popołudniu przesłuchano raz je­
szcze p. Geiscnheimera. Na czwartek 
wezwany został p. Cybulski, dyr. depar­
tamentu górniczego Ministerstwa prze­
mysłu i handlu, p. Antoni Olszewski, b. 
minister i poseł Langer.

W POSZUKIWANIU MORDERCÓW 
HUKA.

Lwów, 23.11 (PAT) śledztwo w 
sprawie wykrycia morderców Huka 
postępuje naprzód. W czasie docho­
dzeń, przeprowadzonych w domu a- 
kademickiin. w którym popełniono 
zbrodnię, aresztowano 5 akademików 
rusinów.

ZIMA W POLSCE.
Warszawa, 23.11 (Tel. wł.) O go­

dzinie 8-ej rano termometry wskazy­
wały na obszarze Polski następującą 
temperaturę:

W Krakowie — 1, Pińsku'— 5, Gdy 
ni i Poznaniu — 6, Grudziądzu — 8, 
Toruniu — 9, Warszawie — 7, Zako­
panem — 12.

Lubelszczyznę nawiedziły wielkie 
opady śnieżne.

SAMOLOT NA USŁUGACH 
KSIĘDZA.

Londyn. 23.11 (Tel. wł.) Jedno z lon 
dynskich pism lotniczych w Anglji 
donosi, że ks. Daniels, Niemiec, zamó 
W1‘* Pe''.nyj fabryce angielskiej sa­
molot mniejszego typu. Samolot ten 
mu służyć ks. iJanielsowi do wizyta­
cji rozległej parafji. Ks. Daniels u- 
kończył w Anglji szkołę lotnicza.

Sosnowiec. Katowice.

Kurjer Zachodni
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PRZEGLĄD PRASY
Niepokojące wiadomości. I

Kulejące do niedawna polsko-nie­
mieckie Tokowania handlowe toczą się 
obecnie w przyspieszone^, nieomal go 
rączkowcm tempie. Dziwny ten po­
śpiech po długotrwałej ospałości, spo­
wodowanej przeszkodami, które wy­
nikały z nieustępliwości Niemiec dla 
słusznych żądań polskich, sprawia 
wrażenie niepokojące z przyczyn, któ 
rc, w im sposób formułuje „Kurjer 
°oznańśte^\ v

Obawinf- »ę należy, że pośpiech, u- 
jawniany w rokowaniach ze stroiry 
polskiej, okupuje się gubieniem po 
drodze zasadniczych polskich żądań. 
Zdumienie budzić musi wiadomość, 
jakoby- wzamian za prowizorjum z 
polskiej strony przyrzec miano wej­
ście w życie umowy o osiedleniu, za­
wartej, jak wiadomo, kilka miesięcy 
temu w Warszawie z tym najwyraź­
niejszym warunkiem, że wejdzie ona 
w życie tylko w ramach rzeczywiste­

go traktaut handlowego. Mimo wszyst 
ko nic chcciny wprost wierzyć, aby 
tak daleko miała iść ustępliwość polska 
Chociaż się nie ogłasza treści umowy, 
liczne szczegóły przedostały się jed­
nak do wiadomości publicznej. Są one 
tego rodzaju, że zwłaszcza ziemie za­
chodnie nie mogą się na nią absolut- J 
nic zgodzić, a za ziemiami zachodnie- • 
mi niewątpliwie opowie się również , 
niezależna opinja w całej Polsce.

Według oświetleń w prasie półofi- 
cjalncj („Messager Polonais”) wza- 
raian za tę umowę, będącą ustępstwem 
Polski. Niemcy miały Dum dać stosun­
kowi korzystny traktat handlowy, czy 
li uśtejwtwa gospodarcze. Wiadomości, 
które nadchodzą, o rzeczywistych u- 
stępstwach niemieckich nie mówią, a 
raczej zanosi się na to, że naodwrót 
z naszej strony poczyni się dalsze kon­
cesje gospodarcze, W tych warunkach 
umowa osiedleńcza weszłaby w życie 
bez uzyskania korzystnego, ostatccz*  
nego traktatu, a tylko w ramach pro- 
wizorjum. \
Niepokój społeczeństwa wzmaga się 

timbardziei, że oficjalne czynniki 
wszechwładną obecnie manierą nie o- • 

. głaszają oficjalnych wy jaśnie A w tej ' 
tak ważnej sprawie dla przyszłości 
kraju. Czyżby jeszcze raz miało spo­
łeczeństwo stanąć przed faktem doko­
nanym wbrew jego wyraźnej opinji?

Czy nielojalność?
jak już donosiliśmy, władze złoży­

ły z n¥zędu ławników kieleckiego sa­
morządu miejskiego za „nielojalne u- 
stosunkow anie się do Rządu" oraz „na­
dużycie zaufania, jakiego wymaga się 
od organu działającego na prawach 
Bady miejskiej". Stało się to w związ­
ku ze sprawą ulotek o gen. Zagórskim.

Sprawie powyższej w „Sfc wie" ra­
domsko-kieleckim poświęcił b. cieka­
wy artykuł poseł Stefan Dobrzański, 
który dowodzi, że uie można nazwać 
njclojnlnośeią wobec Rządu tego, że 
Magistrat kielecki złożył kaucję za 6 
urzędników, aczkolwiek możnaby na­
zwać niewłaściwością wypłącenie pie­
niędzy bez zatwierdzenia tego posta­
nowienia przez władze nadzrocze.

W ymieniwszy zawieszonych ławni­
ków pp.: Jana Bokwę, Jana Siudę, 
Icka Rajzmana i Hermana Łewiego, 
poseł Dobrzański tak pisze dalej:

Widocznie sprawa, w której zgod­
nie wspódziałali panowie Rajzman i 
Lewi z panami Bckwą i Siudą, była 
rzeczowa, bczporna, ludzka i daleka 
była od chęci dokuczania Rządowi 
Rzeczypospolitej. Aczkolwiek naczel­
na zasada, że władza w ogóle wszyst­
ko wie-najlepiej, jest nam skądinąd 
oddaw&a^nana, to jednak, my W ybor­
cy, mamy przeświadczenie, żc nasi 
ławnicy byli najlepiej poinforniawa- 
ni o tem. czy bieg interesów miejskich 
pozwala na zawieszenie czynności 6 
referentów i urzędników Magistratu, 
przez pozostawianie ich pod kluczem, 
wbrew intencji kompetentnej władzy 
są (i owej.

A tem hardziej, że chodziło o osoby, 
znane w Kielcach nietylkh z nazwiska. 
W Kielcach wszyscy wiedzą, cą sądzić 
o naszych „zbrodniarzach”, rzekomo 
mających „obalić istniejący w pań­
stwie ustrój społeczny**.  Wszyscy wie­
dzą, że przy zdrowych nerwach i spo­
kojnym sądzie o rzeczy tradnn wvkon- I

cypować zastosowanie do nich artyku- i 
łu 129 Kodeksu Karnego. ?

Tak przeto, postawienie ławników: | 
Bokwy, Siudy, Rajzmana i Lcwicfco | 
pod zarzutem ■— nielojalności wzglę- | 
dem Rządu — jest z pewnością niesłu­
szne. Jest to przytem przenoszenie |

ŻYDZI ZE LWOWA
ZWALCZAJĄ BLOK MNIEJSZOŚCI NARODOWYCH.

Lwów, 25.11 (PAT) Ukazała się tu 
odezwa, podpisana przez liczne grono 
obywateli żydowskich, a wydana z 
okazji zbliżającego się okresu wy­
borczego.

Autorowic odezwy wzywają ży­
dów do obrony własnych interesów, 
ale bez ujmy dla obywatelskiego sta­
nowiska żydów w Polsce i piętnują 
autorów koncepcji mniejszości naro­
dowej, oraz ostrzegają przed skut- 1 
kami, jakie wywołać iuożc w społe- ] 
częństwie polskiem łączenie się ży­

Rewelacyjne szczegóły
O KOMBINACJACH NIEMIEC I AUSTRJI W CZASIE WOJNY W SPRAWIE 

POLSKI.
Wiedeń, 23-11. (PAY.) Podsekretarz 

stanu za panowania cesarza Karola. 
Werkmann, zamieszcza w „Neues Wie- 
ner Journar*  rewelacyjne szczegóły o 
stosunkach między Niemcami a Austro- 
Węgrami w czasie wojny w sprawie Pol­
ski. Niemcy obawiały się, że Austrja i 
Polska, złączone pod berłem Habsburg- 
skicm, będą mogły w przyszłości wystą­
pić wrogo przeciwko Niemcom. Na t. zw. 
austro-polskic rozwiązanie sprawy pol­

Litwini i Ukraińcy
TWORZĄ ANTYPOLSKI ZWIĄZEK.

Kowno, 23-11. (AW.) Odbyła się tu na- | ców. Prócz tego dąży ono do wytworze- 
rada założycieli towarzystwa litewsko- I nia wspólnego frontu Litwinów i Ukrain 
ukraińskiego z siedzibą w Kownie. To- | ców przeciw Polsce. W skład komisji or- 
warzystwo to organizuje się pod auspi- ’ ganizacyjnej weszli najzaciętsi szowini- 
cjami związku szaulisów i korzysta z jc- : ści litewscy z Krewem Mickiewitziusem 
go lokalu. Celem towarzystwa ma być « i prezesem związku szaulisów Kibitisem 
zbliżenie narodowe Litwinów i Ukrain- • na czele.

Walka z ustrojem sowieckim
NA TERENIE BIAŁORUSI.

Wilno, 23-11. (AW.) Według informa­
cji „Dziennika Wileńskiego* ’, od dłuższe 
go czasu pod pretekstem walki opozy­
cyjnej z oficjalnemi władzami partji ko­
munistycznej, występują lia Białorusi 
sowieckiej członkowie wogóle zwalcza­
jący ustrój sowiecki. Jako charaktery­
styczny przykład przytacza „Dziennik 
Wileński” następujący fakt: Do slupów 
granicznych w' i-ejonic strażnicy KOP-a 
Kokszyce przybyła od strony sowiec­
kiej większa part ja demonstrantów. Na­

Lewica niemiecka w Gdańsku
NAWOŁUJĄ DO PROZUMIENIA StłJ ŚCISŁEGO Z POLSKĄ.

Gdańsk, 23-11. (AW.) Socjalistyczna 
„Danziger Volksstimmc“ odrzuca propo­
zycję niemiecko-narodowych w sprawię 
stworzenia konsolidacji senackiej od 
skrajnej prawiey aż do socjalistów włą­
cznie.. Dziennik socjalistyczny wzywa 
ludność Gdańska za wypowiedzeniem się 
za lewicą, której nnczelncm hasłem jest 
porozumienie się z Polską. Dziennik

POWROTNY LOT ANGIELSKICH 
LOTNIKÓW.

Lwów, 23-11. (PAT.) Jak się dowiadu­
je przedstawiciel PAT-a, angielscy lot­
nicy po naprawieniu samolotu w war­
sztatach 6 p. lotniczego, udadzą się przez 
Warszawę do Londynu, a stamtąd do 
Kalkuty. Według doniesień prasy, w lo­
cie Lwów — Warszawa — Londyn weź­
mie udział pani Witeheade, żona wjce» 
konsula angielskiego we Lwowie.
OPÓŹNIENIE POCIĄGÓW SKUT­

KIEM MROZÓW.
Warszawa, 23.11 (PAT) Prawie wc 

wszystkich dyrekcjach kolejowych 
panowały w ostatnich dniach silne 
mrozy, które utrudniały w znaczny 
sposób prace przetokowe i spowodo­
wały poważne opóźnienia pociągów 
towarowych i osobowych,

.W dyrekcji wileńskiej, krakow­

aprawy tych ławników na niewłaści­
wą płaszczyznę „prawomyślności poli­
tycznej względem Rządu* 4 — metoda 
szczególnie nieodpowiednia, kiedy cho 
dzi o osoby, działające „na prawach 
Rady miejskiej4*.  /

dów z innemi mniejszościami często­
kroć wrogiemi dla państwa polskie­
go.

Odezwa podnosi z uznaniem stara­
nia obecnego Rządu w kierunku 
stworzenia dla wszystkich obywateli 
bez różnicy narodowości warunków 
gospodarczego rozwoju, nawołuje, a- 
by dbać o byt dła rozwoju prawnego 
i autorytetu Rzeczypospolitej i koń­
czy się słowami: „Precz z blokiem 
mniejszości narodowej".

skiej Niemcy zgodziłyby się tylko pod 
warunkiem, żc Polska odstąpi Prusom 
tery tor jum aż do rzeki Narwi i Warty 
oraz Zagłębie Dąbrowskie. Litwie mia­
łaby Polska odstąpić Wilno. Nadto Niem 
cy miałyby otrzymać hipoteczne zabez­
pieczenie na polskich dobrach koron­
nych i na kolejach. Cesarz Karol miał 
uznać, że w*  takich warunkach nie może 
się on ubiegać o tron polski.

leży zaznaczyć, że władze sowieckie nie­
jednokrotnie dla celów agitacyjnych 
wybierały ten właśnie punkt nadgrani­
czny. Między demonstrantami doszło w 
pewnej chwili do ostrej wymiany zdań, 
która przekształciła się w bójkę. Dopie­
ro silny oddział GPU. z Mińska przy­
wrócił porządek i spokój, aresztując sze­
reg członków' partji. którzy najbardziej 
agresywnie wystąpili przeciwko mani­
festantom.

wskazuje na to, że z rokowań polsko- 
niemieckich widać, że Niemcy zupełnie 
nie troszczą się o Gdańsk, wysuwając Da 
czoło port w Szczecinie, wobec czego 
wolne miasto winno wejść w bezpośred­
nie rokowania Z Rządem polskim i w 
ścisłym kontakcie gospodarczym bronić 
swoich praw.

skiej i stani nsławowskiej na całym 
szeregu wąsko-torowych linij został 
wstrzymany całkowicie ruch kolejo­
wy wskutek zasp śnieżnych. W dyre­
kcjach tych używane już były pługi 
odśnieżne-

SYTUACJA W KŁAJPEDZIE.
Kłajpeda, 27-11. (ĄW.) W związku z 

przeciągającym się kryzysem na tle u- 
tworzenia oyrektorjatu, panuje tutaj 
przekonanie, że jest to celowa robota 
rządu kowieńskiego, który odsuwając 
termin stworzenia dyrektorjatu, usiłu­
je niedopuścić do złożenia skargi w Li­
dze Narodów przez ludność kłajpedzką 
przed zbliżającą się sesją grudniową Ra­
dy Ligi Narodów. Istnieją poważne oba­
wy, że w grudniu rząd kowieński roz- 
wiąże sejmik kłajpedzki i rozpisze nowe 
wybory, któreby zapewniły dostateczny 
udział Litwinów w zarządzie Kłajpedy.

Echa śląskie.
Żywcem j>ogrzcbani pod zloais1"1 

węgła.

Na kopalni „RcdensgRick" w 
wnukach wydarzyła się katastrofo 
skutek Zawalenia się na głęboko^ 
280 metrów ściany. Pracujący W P” 
bliżu miejsca katastrofy zasypa®']J 
zostali złomami węgla. Jeden z mc.’ 
Karol Franik. poniósł śmierć na ®|C ; 
scu. dwuch innych po kilkugodzi”'1^ 
akcji ratunkowej odgrzebano i w 
nie beznadziejnym przewieziono 
szpitala w Królewskiej Hucie.

Pierwszy wyrok śmierci na Górn?’1 
Śląsku.

W rozprawie przed Izbą karną W*  
ciwko Krychowi Węgrowi, górni'7 f 
wi z Bielszowic, lat 24 liczące'"" 
morderstwo, dokonane na swTej 
nej nieślubnej Córeczce i o zbrod" 
usiłowanego morderstwa na Ą50®1.; 
swej narzeczonej Tekli Golusów" 7 
zapad! wyrok śmierci. Wyrok JĄ 
wywołał olbrzymie wrażenie, 
wiem jest to nierwsży wyrok śmiet 
aa czasów polskich.
Trynmf polskiej szkoły na Górny”’ 

Śląsku.
Liczba nowowpisanych dzieci 

szkól polskich na Górnym Śląsku 
rok 1927—1928 wynosi 51.000, 
liczba dzieci, które wpisano p°r^.' 
pierwszy do szkoły niemieckiej, yi, 
nosi 2.714. Z tej ostatniej cyfry P^, 
dano 771 dzieci egzaminowi inspek' 
ra Maurera, delegata Ligi Narodu 
W zeszłym roku liczba tych 
dzieci polskich wynosiła około 20.0’7, 
natomiast liczba dzieci, które yp1”], 
no do szkół niemieckich, wynO^Ł 
5.717, a nadto było 5.158 przenieś'6 
ze szkół polskich do niemieckich-

Wiadomości ze stolicy-
PRZYSZŁY WOJEWODA WA^ 

SZAWSK1. Kandydaturę, generalne^, 
inspektora administracji p. 
na stanowisko wojewody, warsza 
skiego w mejscc p. Sołtana. którrt 
ustąpienie zostało definitywnie P 
stanowione, nie jest ostatecznie u”1 
łona. Na stanowisko wojewody są P 
za p. Twardo jeszcze inne kandy° 
tury.

SILNIKI LOTNICZE. W Ok^_ 
pod Warszawą J. E. ks. biskup 
sław Gali dokona! uroczystego 
poświęcenia gmachów pierwszej . 
Polsce wytwórni silników lotniczy 
założonej przez Polskie aakW ' 
Skody. W uroczystości poświęceń’ 
dokonanego po wysłuchaniu iń5.j 
św., odprawionej przez ks. bisk"! . 
Galla, uczestniczył pan Prezyd6 
Rzeczypospolitej. Fabryka zatrud® 
obecnie 560 robotników' oraz 55 i®^, 
nierów i urzędników. W krótce 1' 
ba robotników ma być powiększ0” 
do 1.100 osób. x

PAMIĄTKA PO KOŚCIUSZO' 
DLA MUZEUM NARODOWE^, 
P. Al. Brodowski z Psar (w Pozna 
sikem) złożył na ręce p. mińis . 
Składkowskiego cenną pamiątką L 
Tadeuszu Kościuszce, mianowi" 
puhar toczony z drzewa, własnor* ’ 
nc dzieło Naczelnika. Na obwody, 
puharu. w górnej jego części, w*  , 
jone są medaljony z drzewa, wiel 
ści monety 20 groszy. « wyeiętend " 
pisami: obywatelstwo, łagodn*.
skromność. Jednock.T...^ r. ,
ski ofiarował rękopis odezwy Nac?'1 
nika z dnia 24 marca 1794 r. z ob°^, 
pod Działoszycami, wzywającej 
bywnteli do ofiarności dla ojczyz®^ 
tak z życia, J T- - 
im zn przykład w7

YaiUiąiłK^ t 
mianowici^ 

mr toczony z drzewa. własnorC^j 
_ dzieło Naczelnika. Na obwody, 
puharu. w górnej jego części, wk 
jone są medaljony z drzewa, wio*

■. z wyciętenM B,(;_ 
________ łagodn***,.  
Jednocześnie p. Btod<’*|,  

ski otiarował rękopis islezwy Nac^ 
nika z dnia 24 marca 1794 r. z ob°

» J ł A .: — łA„ - x.A ... . ,Ł* r, , T
otiarncteci dla v.jczv^ c 
jak i mienia, stawiał’, 

rnjewództwo Kr^ 
kowskie. lecz i grożąc zarazem. 
będzie oddany pod sąd każdy, kte ' 
przeciwdziałał zarządzeniom jcaj 
jako Naczolnika. Przedmioty7 te 
Składkowski złożył do zbiorów ” 
zeum narodowego w Warszawie.

„KASZTANKA" ZDECHŁA. Wief*.  
chówka marszałka Piłsudskiego, sb 
na ..kasztanka" przeziębiwszy się ‘, 
ostatniej rewji na placu Saskim, 
gdaj w nocy zdechła.



cswmtlfk. Tryfopgcra ~ryz? toct.
5Nr. TT?.

Stara nuta.
(, Socjaliści w pad li już w tempo wy- 
J^cze. Rokują pertraktują, nara­
dą się, kombinują., tworzą bloki, 
t^kietują mniejszości, mobilizują si- 
ry’ Porządkują, hasła doktrynerskie i 
^ogogiczne — wszystko dla zdoby­
ci przyszłego Sejmu. Posiadają już 
ffjelet swego programu wyborczego, 
i,.'ry narysował w „Robotniku" krót- 
■^lri artykułem poseł Niedziałkowski.

sskicu programowego, ujętego w 6 
^oktach wynika, że P. P. S. ma za- 
j‘?r posługiwać się nadal orężem, 

na Zachodzie dawno w lamusie 
j^zyma, a więc w pierwszym rzę- 

demagogicznemi argumentami, 
sdanemi bezwartościowemi w życiu 

^aktycznem, choć pozornie frapują-n UlW j/UZUl j l liftu. JIĄ-
'Ni doktrynami.

^tłeroizję Konstytucji P. P. S. rozu- 
,(le jako zlikwidowanie Senatu, a na- 
■ ■‘Pnie przeprowadzenie rozdziału ko- 

a państwa, zmianę pojęcia 
jasności, skrócenie czasu służby woj- 

reformę sądownictwa. Oczy- 
^cie obecna ordynacja wyborcza u- 
rii* anĄ jest nadal za nietykalne tabu, 

bowiem jakakolwiek jej zmiana w 
^.acznym stopniu osłabiłaby dziala- 
żu' z Poro°dzeniem przez P. P. S. u- 
panej broni, jaką jest demagogja.
' zakresie reform społecznych so- 

^Jtści znaleźli się w położeniu licy- 
nta. który, mając niebezpiecznego 

fW-kurenta, podbija cenę b. wysoko, 
^bezpiecznym konkurentem są ko- 

przeto socjaliści nie mogąc 
p z iść dalej, aniżeli oni, mogą jedynie 
,, Zaroić taką samą cenę: a więc u pań 
^p^Wienie fabryk, kopalń, obiecan- 
pf idealnych dobrodziejstw rzeszom 
p ^cującym, o ile glosować będą na 
tr a takie stanowisko P. P. S.
(,'.a spoglądać wyrozumiale. Jakżeż 
fybjiem można inaczej zdobywać 
ą^tywy wśród mas nieuświadomio- 
cKCa> jeżeli się idzie po tej samej dro- 

co komuniści? Nie pozostaje nic 
rme8o, tylko obiecać wyborcom zie- 
p‘.,za darmo (której niema, ale to P. 
r{ o. nie obchodzi, a argument b. la- 
^8), robotnikom kopalnie i fabryki; 
t,,Powiedzieć, że podatki maja płacić 

burżuje Ud.
tp, sprawach polityki zagranicznej 
ĄJr°cznią dla P. P. S. jest Liga Naro- 

Z kilku uwag na temat ut.rwale- 
e, . stosunków pokojowych, bezpie- 
i^fstma, rozbrojenia i rozjemstwa, 
gr Zn.a sądzić, że realizm polityki za- 
„ptk-znej socjalistów kręci się opolo 
Rośnych życzeń" i fantazji ludzi, 
r-^zących w dobrą wolę kamratów 
p^nych °d zachodniej granicy 

yraźną cechę kokieterji w kiep- 
pb> tonie, zbyt jaskrawym, posiada 
lifftylat piąty, w którym mowa o po- 
'lrj5P m stosunku do mniejszości naro- 
ąP&ych. Na kresach — koniecznie 
ńn^orDadzić autonomję terytorialną, 
ścfOrzyć z Polski państwo narodoino- 
s0^f°e- Żydom dać wszystko, czego 
he le życzą. Równouprawnienie zupeł 

W konsekwencji tego programu 
lifn^by z określenia: „Rzeczypospo- 
q 9 "°lska“, słowo „Polska" wyrzucić, 
sz£°z°stamić „Rzeczpospolita" ■ Ił re- 
hr^ ‘ ostatnim punktem „czerwonego 
>ą8ramu" wyborczego są sprawy sa- 
^.^.dowe. Zapewne w tej kwesfji 
stiJy-iści znowu będą nucić na wszy- 
'W możliwe melodje: Wiedeń, IP ie- 

Wiedeń... Piosenka ta naogól nie
• socjalistów, jako że prawdzi- 

br,^. jej niełatwo stwierdzić, trudno 
h^,em, aby wyborcy osobiście chcieli 

stosunki wiedeńskie. Przyjmo- 
będą na miarę. Na wiecach przed- 

’ltk0orczych bezkrytyczne masy mszy- 
p Przyjmują na wiarę.

Program P. P. S„ trzeba przyznać, 
^stosowany jest zupełnie do... po- 
hr-.j.fhriego, pięcioprzymiot ni kornego 

głosowania. do apetytów osobi- 
tą0- : do gry na czułej strunie namię- 

i indywidualnych aspiracuj. 
pa.^8 w nim pełny wyraz: walka 
ńjQr>r°a, nienawiść, histerja, destru- 
dąetL ambicje osobiste, partyjne — je- 
^'cie ^omem wszystko to, co znako- 

rozmija się na tle braku uświa- 
ftic/fbia , o obowiązkach obywatel- i 
•óą, ’ państwowo twórczych momen- | 

'.‘Olip'cma zupełnie. Przemija się na- i 
tpf .roidoczy. realny cel: dojścia : 

<c <11°' ■' Pnrti‘- dla partji. Uroń Ro- i 
a dobra państwa, jako całości! ' 

| Nie! Tylko dla pewnej klasy. Pojęcie 
; demokracji P. P. S„ o którem również 

jest mowa w „sześciu przykazaniach" 
' wyborczych, ogranicza się do klasy 
• skupionej pod czerwonym sztunda- 
i rem.

ŁUNACZARSKIJ O STAREJ I NOWEJ INTELIGENCJI ROSYJSKIEJ.
Ustawiczne utyskiwania na kryzys i 

inteligencji w Rosji, których świadka 
mi jesteśmy już od lat conajmniej 12, 

/stały się ostatnio zjawiskiem codzien 
' nem. Po przewrocie bolszewickim kry­
zys ten skrystalizował się w całej peł 
ni.Stara inteligencja został w wyniku 
przewrotu tego całkowicie rozgromio 
na pod względem fizycznym, a jedno 
cześnie zachwiane zostały bardzo po­
ważnie jej podstawy- ideowe. Nowa 
inteligencja, która przeżywa dopiero 
stadjum swego powstawania, nie mo- 

, gła oczywiście w ciągu kilku lat tak 
szybko się rozwinąć, jakby tego wy­
magały względy rozwoju umysłowe­
go młodej republiki sowieckiej.

Działacze sowieccy- okazywali do- 
ty-chćzas stosunkowo mało zaintere­
sowania dla sprawy t. zw. kryzysu in 
teligencji. Wyjątek w tym kierunku 
stanowi komisarz Lunaczarski, który 
na temat powyższy stosunkowo czę­
sto zabiera głos. W tych dniach za­
mieścił on w „Krasnej Gazecie ob­
szerny artykuł, poświęcony „starej 
i nowej inteligencji rosyjskiej .

W artykule tym mówi Łunaczar- 
skij, że dla bolszewików „współpra­
ca z inteligencją bez względu na jej 
charakter jest rzeczą nie do uniknię­
cia, po pierwsze dlatego, żc dopóki 
nie wyrośnie inteligencja nowa, ka­
dry inteligencji starej są jedynym na 
turalnym czynnikiem, będącym w sta 
nie prowadzać specjalną robotę inte­
lektualną, a po drugie dlatego, że nie 
można wychować inteligencji nowej 
bez wzorowania jej na inteligencji 
starej". ,

W ten sposób Lunaczarski j przy-zna 
jc 5vyższość poziomu inteligencji, za­
znaczając równocześnie, że ustępstw 
ideowych na rzecz inteligencji rząd 
sowiecki czynić nie może. „Wolno 
nam — piszc Lunaczarski — oczeki­
wać przebudzenia się inteligencji, 
możemy nawet w tym kierunku dużo 
zrobić, wykorzystając w tym celu 
naszą propagandę, możemy- korzystać 
z tych przysług, jakie inteligencja 
dać nam może pomimo swych przesą 
dóy, — ale równocześnie powinniś­

AFRYKA I EUROPA.
W MIARĘ UTRATY RYNKÓW AZJATYCKICH EUROPA PRZYGOTOWU 

JE SOBIE RYNEK AFRYKAŃSKI.

Kontynent afrykański nabiera, dla 
Europy coraz to większego znaczenia, 
a lo pod wpływem wydarzeń, rozgry­
wających sic obecnie w Azji. Jak do 
tyćhczas, głów-ny wysiłek naszej eks 
pansji przemysłowej skierowany był 
właśnie w stronę Azji, gdzie skoncen 
trowane są olbrzymie interesy ckono 
miki światowej i gdzie dotychczas le 
żał klucz całego rozwoju przemysło 
w-ego Europy, a zatem i jej dobroby­
tu.

Tylko dla przykładu powiemy, żc 
w jednych Indjach Holenderskich za­
angażowany kapitał europejski w-yno 
si przeszło mil jard dolarów, a sama 
Jawa z Madcrą eksportują niemal 
200.000 tonn kauczuku rocznie.

Bez ry-nku azjatyckiego znaleźli­
byśmy się z całym naszym ustrojem 
fabrycznym w położeniu nad wyraz 
trudnym, żeby nie pow-iedzieć, bezna 
dziejnym: musielibyśmy z jednej 
strony zadław ić się nadprodukcją pe 
wny-ch towarów-, zaś z drugiej cały 
szereg naszych przedsiębiorstw, po­
zbawionych surowca ze Wschodu, 
musiałby zamrzeć. W rezultacie na­
stąpiłby kryzys, którego następstwa 
odbiłyby się wprost katastrofalnie na 
naszych stosunków socjalny ch i spro 
wadziłby prawdopodobnie przewrót, 
grzebiący- w swych gruzach całe im- i 
sze dotychczasowe położenie w św ię­
cie. ■

| W taką zbroję przyodziani socjali­
ści pójdą pospolu do wyborom z Wy­
zwoleniem. Jedni w mieście, drudzy 
na wsi ■— śpiewając na starę nutę wal­
ki klas.i S. A.

my z całym naciskiem domagać się 
pełnej charakterystyki naszej rewo­
lucji, która bynajmniej nie jest kro­
kiem na drodze do europeizacji Ro­
sji, lecz jest pierwszą wielką rewolu 
cją proletarjacką. otwierającą bramę 
do nowej zupełnie epoki w rozwoju 
ludzkości, epoki, tonącej w świetle 
promieni, do jakich oczy starej inte­
ligencji pod względem fizjologicznym 
nie są przystosowane".

Łunaczarskij jest zdania, że inteli­
gencja powinna li tylko służyć prole 
tarjatowi i dyktatorom proletariac­
kim. „Oto dlaczego — mówi Łuna­
czarskij — inteligencja, pragnąca 
szczerze brać realny udział w Blido­
wie socjalistycznej i odegrać w niej 
rolę maksymalną, powinna raz na za 
wszc zrozumieć, że nigdy i pod ża­
dnym warunkiem nie dopuścimy i do 

1 puścić nie możemy do jakichkolwiek 
przewrotów politycznych". Inteligen 
cja może, według Łunaczarskięgo. kie 
rować jedynie pewnemi oddzielnemi 
gałęziami budownictwa socjalisty­
cznego.

Łunaczarskij nie wierzy nawet w 
„czystość rewolucyjną" nowej inte­
ligencji, która zarówno pod wzglę­
dem swego pochodzenia, jak i przeko 
nań ideowych, w wielkiej mierze jest 
spadkobierczynią starych grup inte­
ligencji rosyjskiej. Wychowanie i a- 
tmosfera, w jakiej młodzi inteligenci 
spędzają swą młodość, jest w-praw- 
dzie pew-ną rękojmią dla proletarja- 
iu. nic mniej jednak pewna rezerwa 
wobec nowej tej inteligencji zawsze 
będzie wskazana.

Pow-yższe uwagi Łunaczarskięgo są 
aktualne nietylko dla Sowietów-, gdyż 
wszędzie, gdzie rozgrywa się akcja o 
ustrój socjalistyczny, widzimy syste 
inatyczną tendencję degradowania in 
teligencji do podrzędnej roli wyko­
nawców- woli wielkich czy małych dy­
ktatorów socjalistycznych.

I tu leży źródło kryzysu inteligen­
cji, której indywidualność zamiera 
wszędzie, gdzie przez przewagę, fizy­
czną dochodzi do głosu socjalizm.

Otóż pod stale rozwijającym się 
naporcm rasy żółtej warunki na 
Wschodzie układać się zaczynają dla 
Europy w sposób bardzo niekorzy­
stny i nawet niebezpieczny, a to tak 
dalece, żc pewna już reasekuracja 
staje się dla Europy konieczna: na 
wrypadok eliminowania nas zupełne­
go z Azji, musi mice Europa jakiś in 
ny punkt oparcia, a ten znaleźć może 
my w Afryce.Tak przynajmniej rozu 
rnują odpow-iedzialne czynniki gospo 
darczo - polityczne Zachodu i na 
wszelki wypadek przygotowują so­
bie z czarnego kontynentu nowy te­
ren dla naszej przedsiębiorczości i 
eksploatacji. Ód lat już kilkunastu, 
bardziej przewidujące państwa zabcz 
pieczy-ły sobie sfery- wpływów w A- 
fryce, a w ostatnich czasach intensy- 
w-nic przystępują do przygotowania 
sobie gruntu pod przyszłe gospodar­
cze wyzyskanie tego olbrzymiego, zu i 
pełnie jeszcze dziewiczego lądu, nad i 
wyraz zresztą bogatego.

Francuzi i Anglicy rozpocz/di prze ! 
różne o olbrzy mich rozmiarach inwc j 
stycje mcljoracyjnc i komunikacyj : 
nc. Porządkuje się spław- na rzekach, I 
wypowiada w-ojnę musze tsc-tse, bu- | 
duje nowe ogromne porty rozszerza 
daw-nc. Projektuje się irygacje ca- ' 
łych, ogromnych połaci kraju, jak np 
okręgu Kuluhari, w cenrralno-połu- 
dniowej Afryce i zakłada sie nowe i

osiedla kolonistów białych, jak np. 
Kenya, gdzie na ten cel zarezerwow-a 
na 6 milj. hektarów niezmiernie żc- 

, znych i nad w-yraz zdrowotnych pła 
skowgórz, położonych do 2.000 stóp 
ponad poziomem morza. Długość po­
budowanych już linij kolejowych 
wynosi 51.000 kim. itd.

Są atoli jeszcze inne ważniejsze za 
gadnienia, do których rozwiązania po 
mału się przystępuje. Tyczą się one 
miejscowej ludności, wynoszącej oko 
ło 100 milj. głów.

Przenikanie naszej cywilizacji roz 
sadziło1 najzupełniej dawne postacie 
bytowania i dawny ustrój społeczny, 
wprowadziło zaś rozwielmożnienie 
chorób, które wyniszczają tubylców 
całemi plemionami, w-yw-ółało demo 
ralizację, która wykoleja wszystkich. 
Zachodzi potrzeba stanow-czego prze 
kształcenia całej czarnej psyche i u- 
jęcia jej w- nowe karby duchow-e i cy 
wiłizacyjne, choćby już tylko dlate­
go, aby z tuziemców- przygotować so 
bie podatny materjał na przyszłych 
odbiorców- europejskiego przemysłu i 
przyszłych dostaw-ców potrzebnych E 
utopie surowców-. Coraz też bardziej 
zyskuje sobie zwolenników program 
stopniowego wprowadzania w życie 
autonomji murzyńskiej wzamian do­
tychczasowych absolutnych rządów 
kolonjalnych. Blisko 20 tvsięcy misjo 
narzy różnych wyznań pracuje już 
obecnie na rozwikłaniem Kryzysu, po 
wstałego tam na tle konfliktu mię­
dzy naszym industrjalizmcm curopcj 
skim a pierwotnymi instynktami mas 
afrykańskich.

Coraz wyraźniej zarysow-uje się 
problemat, który da się,ująć w jc- 
dnem krótkiem zdaniu: przyszłość E 
uropy wydaje się być zależną od te 
go, co Ęuropa potrafi uczynić z Afry
ki. I problemat ten na Zachodzie po­
stawiony już został na porządku 
dnia.

P-p.

Czy dekrety urasawe obo­
wiązują?

CO O TEM PISZE -GAZĘ! A SĄDOWA 
WARSZAWSKA1*.*

Już kilka Sądów w Polsce uchyliło się 
od wydania wyroku na podstawie de­
kretów prasowych, twierdząc, żc dekre­
ty te wobec uchwały Sejmu nic obowią­
zują. Na temat ten jedno z najpowa­
bniejszych „Gazeta sądowa warszaw­
ska” zamieściła dwa czołowe artykuły, 
których autorzy — p. Zygmunt ^Unicki 
i dr. Peretiatkowicz —- zajęli identyczne 
stanowisko:

Dr. Peretiatkowicz wywodzi, że jak­
kolwiek Konstytucja nic przewiduje, 
w jakiej formie ma nastąpić uchylenie 
dekretu, to jednak mówi wyraźnie nic 
o tem, żc uchylenie ma być przez Sejm 
dokonane. A skoro Sejm ma decydować 
o uchyleniu. za£ żadna specjalna forma 
dla uchylenia nie jest przewidziana, na­
leży dojść do wniosku, że sam Sejm de­
cyduje o’ formie uchylenia.

Nawet ustawodawstwo faszyśtmcskie, 
które miało pewien wpływ na zmianę 
Konstytucji polskiej w roku ubiegłym, 
przewiduje, żc dekrety z mocą ustawy 
tracą moc obowiązującą, jeżeli jedna z 
Izb odmówi ich zatwierdzeni.a

Dr. Peretiatkowicz nic widzi konie­
czności ogłaszania takiej uchwały sej­
mowej a\- Dzienniku ustaw. Byłoby*  to 
najwłaściwsze, ale nie konieczne. Mini­
ster sprawiedliwości może w innyr spo­
sób zawiadomić sądy i prokuratorów o 
uchylenin rozporządzenia, choćby w 
drodze okólnika. Jeśli nawet i to nie 
nastąpi, sądy mogą zawsze- zwrócić się 
do marszałka Sejmu z oficjalncm zapy­
taniem. Odpowiedź marszałka Sejmu 
będzie oficjalncm zawiadomieniem i 
podstawą prawna do odpowiedniego wy 
roku.

Zygmunt Sitnicki podkreśla, żc pis­
mo prezesa Rady ministrów, jakkolwiek 
wystosowane w porozumieniu z mini­
strem sprawiedliwości, nic ma dla są­
dów mocy wiążącej. P. Sitnicki uważa 
za najwłaściwsze, żeby wobec nieja­
sności sytuacji, minister sprawiedliwoś­
ci zwrócił się do Sądu Najwyższego z 
wnioskiem <> wyjaśnienie powstałego 
sr
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KONCERT
T-WA MUZYCZN. W DĄBROWIE.

Po oęiataiiej porowe na zeszłorocz­
ny m zjeździć zrehabilitował się po­
niekąd chór Towarzystwa muzyczne 
go. Piszę „poniekąd” nie dlatego, że 
nie uznają w całości zasług, jakie po­
szczególne jednostki położyły koło 
podniesienia poziomu i ducha chóru 
Towarzystwo, ałe dlatego, że w krót­
kim czasie kilku miesięcy jest niemo­
żliwością. przeobrazić rozlatujący się, 
sypiący już potłosze próchnem orga­
nizm ■ w zdrowy i kwitnący zespół.

Możno wętćhnąć zdrowego du 
cha, zdrową etykę i zdrowe prądy 
żywotne, ule niepodobieństwem jest 
uzyskać z zdekompletowanego i znie­
chęconego ciała pełnię brzmienia, 
szlachetność dźwięku i ową lekkość, 
eo się podtlaje każdemu skinieniu 
swego dyrygenta.

Owo ..poniekąd1’ odnosi się zatem 
do zalet samego materjalu głosowe­
go i do wyrównanego brzmienia całe­
go chóru które, choć nie pozostało 
bez zmiany na dobre, — nic zadawa­
la jeszcze całkowicie.

Co sfe rtiś tyczy sumienności wyko 
nunia, powagi artystycznych' dążeń 
i cneijrji- w przeprowadzeniu swych 
idei — to stanęły one w koncercie 
Tow. muzycznego na najwyższych 
szczeblach i trzebaby użył najgorę­
tszych słów, by wypowiedzieć p. Ant. 
C ichoniowi należną mu pochwalę.

Przedewszystkiem należy zwrócić 
uwagę na starannie ułożony- program, 
świadczący o głębokiej i rzeczywistej 
kulturze kierownika ęhńrn i o jego 
uarrskrpś szlachetnych artystycznych 
dąźeąja$)(,,

Między wykonanymi utworami (wy­
łącznie polskich kompozytorów) nie 
znalazł się ani jeden błahy, nietida- 
tny podyktowany tandetą, obliczony 
tylko na doraźny- efekt (wyłączając 
ewentualnie „Na cześć wiosny” Pro 
-naka). Natomiast znalazło się wicie 
utworów nowych lub mało znanych, 
odbiegających od szematu pospoli­
tych programów.

Do tych należały przedewszyst- 
kiem trzy utwory młodego a utalen­
towanego kompozytora St. Rączki: Je 
sienią, Dwa wiatry i Krakowiak. Z 
tych trzech kompozycyj najdodatniej 
szc wrażenie wywarł utwór pierwszy 
Jego smętna melancholja wyrazowa 
akcentuacja i harmonia barw bla­
dych, niosących nastrój dżdżysto - sza 
tych bezkresów jesiennego pustko­
wia, pozostawiły w duszy jakiś smę­
tek; eośt»<r zamglonych, mrocznych 
śeiernśdl, z sinawych smug dymu, 
snującyeh się po ołowianem niebie, 
coś z przeciągłego krzyku gęsi i z 
icj rozetkanej tęsknicy, unoszącej 
się nad dalekiemi, pustelni polami.

Rączka nie rozwiał swego jesienne­
go nastroju w jednolitej impresji, 
lecą ujął go w zdrowo pomyślanej i 
dobrze skonstruowanej formie muzy 
oznęj, którą chór Tow. muzycznego 
/ p. Cichoaiem na e?ele odtworzył 
/ wieltóem staraaiem i pietyzmem.

Nie lak dodatjie wrażenie pozosta­
wiła kompozycja jTwft wiatry”. Żar 
tobliwa lekkość tego utworu nie by­
ła dość zwiewną. Nie wiem, czy wi­
nie kompozytora, racy wykonawców? 
Krakowiak jest kompozycją o zacię- 
ciu nąr<Kl<iwo-ludow-ych pieśni.

Z pośród programu wyróżniła się ró 
wpież ..Kołysanką ludowa” Różyckie 
go. Kompozycja ta r- powodu powąż- 
nych trudności intonacyjnych jest 
bardzo rzadko wykonywaną. Mimo, 
>e należy do klejnocików literatury 
chórowej. C$t za miękka, pięsżcsjptli- 
wa hanmmiką? Różycki zamknął w 
kilku tSCTaeii swej ćzarownej koły­
sanki ten osobliwy uśmiech matczy­
nej tkliwości, jaki był nąichijjunipit! 
rafąeldwakipj, czy muriilo.Wskiej lnu 
zy. Kołysanka Różyckiego, to błogi 
uśątieęh madonny; lecz nie włoskiej, 
ale polskiej madonny, co widzi w 
swy m Staś ku lub Władku, króla nie­
ba i ziemi,

A ileż poezji ptżemówRo z kołysań 
ki Śycierzyńskieęo „Uśnij mi uśnij” z 
ludowej piosęąki śląskiej w pięknem 
oprąćowśiniu Wigehowićżą ż „Wese 
ki sieradzkiego,” — pełnego werwy i 
temperamentu obrazka rodza jowego 
Prosnaka?

Tak ułożonego programu słucha 
się z lubością nawet. gdyby się w wy 
konanie wkradło jakw nicdejKitrzc- 
nic. Niemu tu szahlotm. niema zaco­
fania, niema grzebania się w dawno 
zapomnianych już i przeżytych war- 

i kościach — jest jeno dążenie naprzód, 
j jest szlachetna myśl.

P. Cichou sięga z swym chórem ..po 
■ nowe życic i idzie z żywymi na­

przód”. Czekajmy i śledźmy bacznie: 
dokąd ich zawiedzie?

Sądząc z pierwszego występu, po­
szybuje w szlaki górne prawdziwej 
sztuki i poezji, prawdziwego natchnie 

. nia i ziszczenia wzniosłych ideałów 
‘ artystycznych.
, Sobotni koncert uświetnił swym wy­

stępem wybitny pianista p.. Fr. Zacha 
ra. Grę p. Zachary- znamy i cenimy 
nadto dobrze, by- zachodziła konie­
czność sprawozdania. Tym razem je­
dnak wystąpił artysta z częściowo zu 
pełnie nowym programem. Odegrał 
bowiem prócz Poloneza Edur, Etudy
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Kinoteatry w Sosnowca
grają djrslai:

Kino „Zagłębie“ — „Noc miłości’*.  
Kino ..Sfinks* ’ — ..Zięć Firmy Kon*.  
Kino „Mpmus“: „Bcnhur“.

X EMERYTURA DLA POCZTOWCÓW 
Ministerstwo poczt i telegfąjow poleci­
ło dyrekcjom pocztowym sporządzić wy 
kaz tych urzędników którzy mają już 
pełne warunki do natychmiastowego 
przejścia w stały stan spoczynku, i, j. 
55 Jat służby i 60 lat wieku. Urżedńięy 
ci zostaną przeniesieni na emeryturę.

Urzędnicy, którzy przesłużyli ’5 lat 
lecz nje zakończyli jeszcze 60 lat życia 
mogą przejść na emeryturę na własną 
prośbę-
x KONCESJE DLA OCIEMNIAŁYCH 
INWALIDÓW. Departament akcyz i 
monopolów, przy Ministerstwie skarbu 
nu skutek starań zarządu głównego 
Związku inwalidów wojskowych wysto­
sował okólnik da Izb skarbowych na te­
renie Rzeczypo/politej. polecając im, 
ażeby bczwłocznie weszły w kontakt z 
właściwym zarządem inwalidów wojen­
nych, celem ustalenia, ile odnerśny za­
rząd liczy członków ociemniałych, któ­
rzy żadnej koncesji jeszcze nie otrzyma 
ii i ilu kandydatów popiera, jako naj­
bardziej potrzebujących pomocy.

O ilości wolnych do nadąnią koneegyj 
Izba winna zawiadomić odnośny woje­
wódzki zarząd inwalidzki i wezwać go. 
aby kandydaci na te koheeśje wnieśli 
do Iżby odpowiednio udokumentowane 
podania.

Otrzymane podania ociemniałych in­
walidów Izba skarbowa wiąna załatwić 
jaknajszybciej, najpóźniej do 15 grud­
nia b. r. i donieść do Departamentu ak­
cyz i monopolów Ministerstwa skarbu, 
ile koncesyj i którym ociemniałym in­
walidom nadano w wyniku powyżej wy 
mienionego okólnika.
x WARUNKI ZALICZENIA DO SZO­
FERÓW. Sprawa badania lekarskiego 
dla kierowców samochodowych nie jest 
dotąd ostatecznie uregulowana. M. S. W. 
uzgodniło już z Ministerstwem robót pu 
blicznych normy dla badania lekarskie­
go tych kandydatów’, które jednak nie 
zostały dotąd ogłoszone w rozporządze­
niu Ministerstwa robót publicznych.

Niezależnie od tego gen. Dyrekcją 
służby zdrowia zarządziła, aby już obee 
nie przy badaniu kandydatów ną kie­
rowców stosowane były następujący wy 
maganiiu odpowiednią siłą wzroku (adęl 
npść wfflzenią jełłnym okiem jest nie­
dostateczna), który przy nieściesnioncm 
polu widzenia musi wynosić w jednem 
oku przynajmniej 0.5, w drugim ząś 0.2 
pod warunkiem, żc pczy są zdrowe. O*  
soby zezowate mogą być dopuszczone 
do kierowania samochodem, gdy siła 
wzroku lepszego oka wynosi 0.7, słab­
szego zaś 0.2, Pozatem nie może kierów 

| i Marszu r Sen nocy letniej Liszta o- 
rar. prócz utworów Chopina trzy li­
twory Paderewskiego! Melodję H<lur, 
Menuet i Krakowiak fantastywny.

Podziwiałem p. Zacharę, że podjął 
się grać na instrumencie. W Polone­
zie Liszta, który poszedł na pierwszy 
ogień znać było po cokolwiek suchej 
i cienkiej kantylenie, po niektórych 

! pasażykach, które Zachara odgrywa 
i zazwyczaj barwniej i błyskotliwiej 
j —że artysta walczy ciężko z starym 

weteranem, cierpiącym już na atre- 
: tyzm i sklerozę.

W dalszym ciągu programu okazał 
, się p. Zachara nietylko pianista, ale 
i i lekarzem. Staruszek - fortepian zapo 
’ mniał o swej starości i o swych dole­

gliwościach. Odniłodniał zupełnie, na 
brat życia. Werwy i barwności i cza- 

, rował publiczność.
| Na bis zagrał p. Zachara milutki 

walczyk swej własnej kompozycji.
F. Saęhse.

Zagłębia.
!

ca cierpieć na ślepotę zmierzchową i mu 
si posiadać zdolność rozróżniania barw.
Szkła karegujące nie są wystarczające 
dla kierowców taksówek, lecz jedynie 
dla kierowców samochodów- prywat- 

> nyeh.

Repgrtnar teatru w Sosnowcu.
Dziś „Nasza żonusia, pogodną i pełna 

humotu amerykańska komedja ukąże 
się z p. Zdeńką Topolską w nader wdzię 

! canej roli tytułowej. Nieśmiałego uwo­
dziciela Bobby Browna gra p. Roman 
Jaglarz. Dalszą obsadę stanowdą pp. 

j Billiżahka, ęastoti, Brem, Brandt, He- 
’ nowski, Filus i inni. Efektowne toale­

ty pąń dodają blasku sympatycznej ca­
łości. Początek o godz. 8.15. Leny od ?0 
gr. do 4.20 zł. Abonameńt w*ażny  procen­
towy.

W piątek „Aaa! Proszę siad«ćw. Zna­
komity zespół ,aQui pro quó“ w piowrot- 

; nej drodze postanowili uie ominąć nasze 
go miasta, dzięki czemu publiczność so­
snowiecka będzie miała możność zabn- 

‘ wić aię wesoło na piątkowym gościnnym 
występie, Udział biorą ulubieńcy VVar- 

- sząwy: Marjan Rentgen, Mar ja Karska. 
Anna Zabojkina, Halina Narkiewicz*  
Witold Romaniszyn, Stelanja Betehero- 
wa. uraz balet złożony z 14 osób. W pro 

, gramie najnowsze szlagiery7 scen war- 
i sfSawskich i paryskich. Początek o g.

8.15. Cepy od 1.70 do 7.20 zl. Ażeby 
uprzystępnić wszystkim możność ujrze­
nia znakomitych artystów- abonament 
zoStaje ważny, lecz bez procentu.

W DĄBROWIE.
? Sobotę w sali „Komety* ’ występ ąrty- 
. stów teatru „Qui pro quo“ z Warszawy, 
i Udział znanych artystów: Marjana Rent 
ż gena, Marji Korskiej, Anny Zabojkiny, 
? Haliny Narkiewicz, Witolda Romaniszy 
j na, Stefanji Betćherowej, oraz baletu 

złożonego z 14 osób, Efektowne koętju-
< my. Przy fortepianie prof. W. Sirotą, 
‘ Początek o godz. y.15. Abonament waż­

ny bez procentu. Ceny pd 1.50 do 7 zł

Tsatr w Katowicach.
REPERTUAR.

Piątek 25 bm. „Oj młody, młody” po 
raz ostatni.

Sobota N> bm. „CasaąoTa".

X Z ŻYCIA TOWARZYSKIEGO. W 
klubie urzędników w Zagórzu odbył się 
w dniu 19 bm. bankiet z okazji jubileu­
szu 25-letniej prąęy gróniczej inź. Sta­
nisława Dobkiewiczą. In.pękli,ra Towa­
rzystwa kopalń i zakładów hutniczych 
sosnowieckich. Uroczystość ta zgroma­
dziła zgórą H9 osób z pośród kolegów i 
współpracowników jubilata z dyrekcją 
Towarzystwa Sosnowieckiego na czele. 
Bankiet poprzedziło wręczenie, pamiąt­
kowej księgi. W serdecznym nastroju 
przy dźwiękach doborowej orkiesty ni- 
weckiej, w pięknie przystrojonej sali, 
biesiada przeciągnęła się do późna. Licz­
ne mowy były objawem uznania i życz- 
liwośei, jnkiemi się cieszy eiitiiony ogól- 
ąie jubilat. Obchód ten szczególnie mi­
łym był mieszkańcom Zagórza, gdzie ju­
bilat zamieszkuje prawie od rozpoczęcia 
swego zaw odu.

Ustawa emerytalna
DLA KOLEJARZY.

Ministerstwo komnnlkąt-ji pprac©w^j’ 
j uawą ustawę emerytalną dla etatowy1* 

kolejarzy w związku z przeitsętah*  
niem ną przedsiębiorstwo prywatne ' 
płata będzie podniesiona z 5 ptóę.

I proc, od poborów. Zaliczone btjdą? y 
służba państwowa ii zaborców. 2) P- . 
ska służba państwowa. 3) kolęjowa

| ba polska, 4) służba v. wojsku polski^' 
Emerytura po 10 lutach wynosi "»0 pr<ł( 
i co rok o 2 proc, w zrasta oż <|o 100

W razie zwolnknia bez praw a do ę?1- 
rytury odprawa wynosi 1-^jóąfęęznę 
bory za każdy rok służby. W fążić r 

j zygnacji ze. służby lub zwolnienia " 
dze. dyscyplinarnej orlprawa nie p1Z' 
sługuje; zamiast odprawy możpa w 
gu 3 lat prosić o przekazanie z wdą?T 
wej instytucji ubęzpie<lzenjov ej P^ 
wójfeej sumy opłat wyniesionych 
pracownika, a opatrzenie wdów i s>cf 
zostało beż zmiany, leęz wprowa lzclf 
nowy dział ubezpieczęiiia pd nięszć?*?  
wych wypadków.

X CHWALEBNA TROSKA O 1’Ł^ 
RÓŻNY C IŁ Znaną jest powsząćhfl,t 
troska władz kolejowych o iuterc*#)  
wygodę podróżąyęh. Wsgelkię pru»"- 
o urjpihoniienię, dogodnego poCl11^ 
zmianę rozkładu jazdy i 1. p. kwcdi 
puszcza się lniąio ąszu, podróżnego 
w iem traktuje się jako ztp koniecż,,( 
z którym w ogolę nie Warto się liczy1 ■

Z pośród licznych bolączek wystąrt?' 
wspomnieć choćby p traktowaniu 
w-y tablic, na których służba kółęjd" 
mą uwidoczniać czas opóźniania pó*' ’ 
gów.

Obęęnię pp. wypuszczą ęię 
nych na peron, niit- racząc ząwiąd<łP-!(. 
ich o opóźnieniu ppciągu, w następstw 
czego wsąyęęy marzną ną mi Ozie, 
mówiąc już o tem, iż \yielę psól» 
kicm opóźnienia pociągu naraźou’''1 
jest ną dotkliwe nieprzyjemności i s*’- 
ty pieniężne. 0

Jeżeli ktoś głodno wyrąża z tego 
du sw e nieaądpw/olęnie, służbą kp‘cl _ 
wą mą doskonały sposób na poskręrtł,‘ 
nic mąlkontentą. wgywąjąe policję, *-j_  
rej polecą się pcxiegpąć do odwiedź’- 
ności karnej osobę niezadowoloną 
zakłócenie spokoju lub pr^eszkąd^* ’^
w... urzędowaniu. Nic dziwnego, i?,, 
podobnych warunkach stosunek 
uych do służby kolejowej ppzps.l®*  v 
wiele do życzenia i nię ulegnie 
wiet dopóki władzę kolejow-ę pic -> 
ną stanowjskp że podróżnego bezw7’^ 
nie należy grzecznie trąktowąe i 
o jego interesy, zwłaszcza, iź 
tę płaci on żądąną kwotę.

Przykre to iguorowanie podróżró 
trwą dzięki bezgranicznej bię.rBośęł • 
rokich sfer społeczeństwa, które nie 
zumie, iż zą swe pieniądze pa.ą 
wymagać ludzkiego traktpwąnia i P* 1 
ŻĄlcj obsługi. |y

Ostatnio wdadze kolejowe 
chwalebną trpske o podróżnymi, 
wiek w innym kierunku. 
wśzystkię ątąęję ząopatrzPp‘j’ ,
śtpdfci opątrqkowe, uęsce orąz 
iląstrująęę udeieląnię ppmpcy r 
uych w-ypadkąeh nicszczęśliw yęh-

Są to rzęchy istatilię potreóhi?ę i ■ A 
za tą inów ącję tręxjkft w lądz kolcjP^ 
ptzęjdzię rpwpież >' inny Ul kięruu***'  
yWlECZORNICA W KLIMONTÓW^' 
W dniu 20 bm. odbyło się w 
wie wieczornice ku czoi św. St»uir’85<z 
Kostki, urządzona staraniem Stow^r25^, 
szeme młodzieży połskicj 
Klimontowie. Tu należy podnieść 
Sfiowarzy5?eida. a szczególnie hłar^(<T' 
p. Stefana Rodka. dzięki któremu "-j,. 
w=ąrryszenie pow stało i już po paru m 
siącąch istnienia, mogłń się zduh5'c -jy 
urządzenie obfitej w uroF.mQiceuic 'V; 
czornicy. Na program jej złożyły 
odczyt p. St. Rodka o życiu św. ,j
wa Kostki, oraz deklamacje. Najlcl’ 
wypadia mickiewiczowska Ma do •• 
dow i wypowiedińana z pvav-’./J 
młodzieńczą w erw ą przez p. Radk3* 
deklamacjach druhowie Stiwatzy* 5*’ a 
odegrali sztukę p. t .„fYn wyższy1’11 
rzeczy urodzony *. Z pomiędzy ^’‘.ęjv 
cyeh, wyróżnili się panowie: Rod*  ^y 
leztcrej bracia) Draż p. Jun Paw * 
znakomicie kreow ał- r.ołę sługi. gj.-

Nu zakończenie dwuih druhów l{/ 
grało komiczną pantomim; ,.Put i 1 
sxon“, Całość mimo drobnych n** 
wypadła dobrze, za co należy {de
Mąms. TR—**T  TT T —
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jeszcze o szmalcu
AMERYK-USKIM

W iązek drobnych kupcpw w Jhosnowr- 
v*u nadesłał nam list treści następując®):

Na artykuł ^Szmalcu będzie pod do- 
statkicm‘ *,  zamieszczony w Kurjerte Za- 
‘‘•nodnim r •• 322 z dnia 23 listopada, po­
palamy tubie złożyć następujące wyja­
wienie:

^wiązek drobnych kupców chrześcjan 
Sosnowcu istotnie otrzymał kontynent 
przywóz 30 tysięcy kg. szmalcu ame- 

^'kańskiego.
Stosowanie liberalnego wydawania ze 

Zu’oleń na przywóz szmalcu przez Mini- 
prstwo przemysłu i handlu okazało się 
•’em konieeznem ze względu na zbyt 
^sokie ceny tłuszczów krajowych, a 
pjlepszym tego dowodem jest, żc z 
ckwilą nasycenia rynku tym artykułem, 

tłuszczów krajowych uległy znacz­
ki zniżce.

Co się tyczy jakości, to szmalec ame- 
pkański importowany przez Związek 
robnych kupców’ jest w 100 proc, tłu- 

jZczem wieprzowym i cieszy siu ogrom- 
powodzeniem nietylko u ludności 

’-agiej, lecz także w domach zamoź-

^wierdzenie, że Z kraju wywozi się 
?a^zną ilość nierogacizny, a otrzymuje 

bezwartościowy tłuszcz, nie wyttzy-
'je krytyki, gdyż mniej więcej zą cc- 
brutto eksportowanych wieprzy otrzy 

uie się import pełnowartościowego tłu*  
z^u.

i. Sprowadzanie tłuszczów ame^ykań-r 
J°k, jak już wyżej powiedzieliśmy, jest 

. konieeznęm. bo z ubolewaniem mu? 
.'^Y stwierdzić brak u nas W kraju od- 
t Modniej wytwórni, któraby artykuł 

11 produkowała.

I
''^L’1 
"ych.
Zl
Sję

& z AKADEMJI KU CZCI ŚW. STA- 
j'‘Sława kostki w grodźcu. jak 
^z donosiliśmy. staraniem Sodalieji 
fj fańskiej odbyła się w ubiegłą nie- 

uroczysta akadcmja ku ożei św. 
^aisława Kostki przy szczelnie zapeł- 

t^°Qe-j sali klubu grodzieckiegó Towa- 
j/^stwa. Słowo wstępne wygosił w go- 
J^ych i pięknych słowach ks. Włodżi- 

Rosso, wskazując na wielkie ide- 
l(7’ jakie przyświecały w życiu św. Sta- 
Jyawa Kostki, które powinny zachę- 

młodzież polską do naśladowania.
7Wstępnie Sodalicja Mariańska ncż- 

średnich i grono zaproszonych a- 
•tąJ^Jów odegrało fragment z dramatu 
ęyUusza Słowackiego „Złota czaszka* . 
b j jak również sceniczne efekty wy 
kl V bardzo dobrze. Dekoracja była 
'fta, szczególnie na mogiłach i frng- 

biedy konfederacja obiera N. Mar 
1 annę regi men tarzam. Kostiumy i 

*̂orą Cje prgystosowąne były do ów- 
\vGsnej epoki. Gra młodych amatorów 
■p tftk trędnej sztuce była bez zarzutu. 
J*  Mzystko należy zawdzięczać p. Mie- 
^Mawowi Rakowskiemu, raiejscowe- 
j)'1. 'ftagifetFowi farmacji, który z calem 
^"•'ięceniem przez czas dłuższy uezył 
lę^Prów i wystawił sztukę wzorowo. 
Kpiczność wywołała reżysera przed 

obdarzając go niemilknądemi 
KMami.

VYstawiony żywy obraz św. Staniała 
h*  kostki dzięki zabiegom i praęy SS. 

oni stek wypadł imponuj ąeo? P- Zof 
* olakówna swym czystym i miłym 

uświetniła akademię, P. Stefan 
r^.cker swą grą artystyczną ną skrzyp

. Przy akompaniamencie P- Piotra 
bjj/laka wywołał zachwyt wśród pu- 
ly/^ości, tak żę dwukrotnie był wywO 

. ftny n& SCęnęe
sję również pochwała publiez- 

grodzicckiej, źe tak licznie przy- 
ą Ua akądemję, wypełniając salę po 

czcią dala dowody, iż sprawa 
i młodzieży katolickiej nie jest 

' ' ^cj obojętną.
b»^OSTóJ AUTOBUSÓW WYCHO- 
ępCYCH Z KATOWIC DO SOSNOW 

postał wyznaezouy przęż Dyrekcję 
lcji w Katowicach pa południowe j 

bocznej jezdni ulicy Warsząw'- 
od domu nr. 4 w kierunku Źawo-

i

W
w wigigdu aa wrśnjtenitT gatunę*  

ntefla! na Wystawie OosnodarCBO-Spoży- 
wciel w Katowicach..

i

. .i ii . mmiji i „ ..... .............. ■.■n^ww>u ...............................■

PODZIĘKOWANIE.
Zarząd Gwarectwa Hrabia Renard składa tą drogą najserdeczniejsze 

podziękowanie Miejskiej Straży Pożarnej, jak również.Straży Pożarnej la- 
bryki Deichscl za wydatną i skuteczną pomoc przy gaszeniu pożaru, który 
wybuchł daia 21-go listopada w stolarni naszej Walcowni. Tylko dzięki tej 
pomocy pożar został rychło umiejscowiony i stłumiony. 7546

rat o hinonli hAcii i Sbsodwcg.
ODPOWIEDŹ „GŁOSOWI ZAGŁĘBIA".

„Głos Zagłębia", organ tygodniowy 
socjalistów i Magistratu sosnowieckie 
go, odpowiadając na nasz rewelacyj­
ny artykuł pod tytułem „Tajemnice 
kanalizacji w Sosnowcu", nie zdobył 
się na rzeczową odpowiedź, poprze­
stając na inwektywach i ulicznjkow- 
skieh błazeństwach, nie tlomacząę 
się natomiast z zarzutu, że po lewej 
stronie Przemszy (Sielce, Konstanty, 
nów środula) kanalizacji ulenow- 
skiej nie będzie-

Na zarzuty nasze półurżędowy or­
gan Magistratu odpowiada, że:

„1) Magistrat socjalistyczny za krót 
ko urzędował, aby mógł mieć opraco 
wany kosztorys:

2) ̂ ożyezkę Sosnowcowi przydzielo 
no z góry przez czynniki rządowe, 
nie biorąc pod uwagę ani przybliżo­
nych kosztów, ani żądania Magistra- 
tu, który wystąpił o 2 miljony dola­
rów:

3) Magisłrat miał przed sobą tysiące 
bezrobotnych, którym należało dać 
pracę, a nikt jeszcze wówczas strajku 
angielskich górników nie przewidy­
wał".

Na pierwszy punkt tłomaczenia się 
odpowiadamy, że żaden choćby naj­
gorszy gospodarz, nie mówiąc już o 
kanalizacji, ale nawet butów, ani ka 
poty nie zamówi dopóty, dopóki mu 
szewc, Cży krawiec nie powie, ile to 
będzie kosztowało. Magistrat przystą­
pił do robót bez kosztorysu i nie do­
wiedzie nam niczem, czyby mu wy­
starczyły na porządne wykończenie 
robót nawet te dwa miljony, któ­
rych się początkowo domagał.

Drugi punkt jest skonstruowany 
prze? „Głos Zagłębia" dziecinnie. Pro 
[Hizycję zaciągnięcia pożyczki miał 
nietylko Sosnowiec, ale np. na na­
szym terenie również, między inny­
mi, Będzin i Sejmik powiatowy, a 
przecież dwa te samorządy pożyczki 
nie zaciągnęły i nikt ich do tego gwał 
tem nie zmuszał. Takiej łaski, jaką

X ROCZNICA ODBUDOWY PAŃ­
STWA POLSKIEGO W SZELCU. Z 
inicjatywy zarządu Sokoła od paru ty­
godni Sieleckie gniazdo przygotowuję w 
swej sokolni u a ąiedżtelę b. m. q g. 
6 wieczorem uroczystą akademię w ca­
lu uczczenia rocznic przypadających w 
listopadzie; powstania 1 istopadowetfo i 
odbudowy państwa polskiego.

Uroczystość ta Zapowiada się szcze­
gólnie, gdyż zdołała wzbudzić szerokie 
zaintereaowaBie miejscowego spoleczeń 
stwa ze względu na ważność chwili i 
sposób jej uczczenia. Na akademji tpj 
przemawiać będzie znany w Zagłębiu 
prelegent, p. Br. Górecki, koncertować 
będą artyści: p. Julja Godlewska-Szlęr 
zakowa, p. Antonina Zalewska, p. prof. 
Szlęzak i artyści amatorzy: p. Gucze i 
p. Kopulski. Dopełnieniem uroczystoś­
ci będzie wykonanie pieśni okolicznoś­
ciowych przez chór miejscowego Soko­
ła. Z Zapałem druhowie Sokoła przy­
gotowują się ua dzień uroczysty, aby 
godnie go uczcić, a gościom zgotować 
miłe spędzenie wieczoru.
X ROZDANIE NARZĘDZI STRAŻOM 
POŻARNYM, Zarząd okręgowego 
związku strąży pożąrnych rozdał w dpiu 
wcźorąjszym kilkunastu strażom pożar­
nym rekwizyty pożarne, zakupione z 
fundacji Sejmiku będzińskiego, Straż 
pożarna w Ząbkowicach i Dpbioęzowi- 
cąch otrzymała po 2 drąbiny hakowe- 
W Grodźcu i Tompkowicach po 1 dro­
binie Szczerbowskiego, w Wojkowięąch 
Komornych 50 iątr. tłoczącego i 5
mtr. ssącęgo. W Kąmycach drabinę 
Szczerbowskiego i 15 intr. węża- W Sie- 
moni 20 mtr. węża i 4 łączniki. W Woj­
kowicach Kościelnych 20 mtr. i 5 łącznic 
ki. W Rogoźniku 1 beczkowóz. W L»-

Ulen udzielił Sosnowcowi, można by­
ło zawsze dostąpić bez obawy, że po­
życzka ucieknie. Trzeba było tylko 
trochę zimnej krwi i świadomości, że , 
się jest odpowiedzialnym za gospo­
darkę w mieście wobec ogółu miesz 
kańców. Trzeba też było pamiętać o 

* tem, że Rząd, a ściślej mówiąc mini- 
, ster skarbu, proponując miastom za- 
, ciągnięcie pożyczki w dolarach, miał 

na nwadze dobro finansów państwo­
wych, nic można jednak wymagać od 
ministra, aby miał szczegółowo kalku , 
lować, czy w zaciągnięciu pożyczki u J 

1 lenowskiej jest także dobry interes i 
; samorządu. Od tego właśnie jest sa- j 

morząd, aby sam o sobie myślał. Co , 
do tego, że Sosnowiec otrzymał pół- i 
tora, a nie dwa miljony dolarów, to 
rzecz prosta do wytlomaezenia. Pań­
stwo, jako żyrant, nie mogło zgodzić 
się na większą pożyczkę, gdyż po zba 
daniu finansów miasta, widziało, że 
absolutnie nie wytrzyma ono tego cię i 
żaru. Zresztą, jak Już zaznaczyliśmy, I 
Magistrat bez kosztorysu nie może I 
mieć głębokie przekonania, że na 
wszystkie zamierzone roboty w mie­
ście (kanalizacja, wodociągi, rzeźnia) 
wystarczyłoby właśnie nawet te dyra 
miljony dolarów.

Co do ostatniego punktu, odpowia­
damy’ krótko: gdzieindziej poradzono 
sobie z zatrudnieniem bezrobotnych 
bez zaciągania pożyczki i bezrobo­
tnym działo się nie gorzej, niż w So­
snowcu, w którym rządzący socjaliś­
ci poszli po linji najmniejszego opo­
ru, zaciągając pożyczkę na warun­
kach wprost okropnych.

Krótko mówiąc było wiele hałasu 
przed wyborami o konieczności cywi 
lizoWania Sosnowca, szczególnie zaś 
dzielnic robotniczych, obecnie zaś po 
ciężkiem zadłużeniu miasta okazuje 
się, że właśnie dla najbardziej npośle 
dzonych dzielnic po lewej stronie 
Przemszy zabraknie pieniędzy na wy , 
budowanie kanalizacji.

giszy drabinę Szczerbowskiego i 15 mtr. 
węża. W żychcicaoh 1 sikawkę. W Py 
żowicach 50 mtr. .węża. W Psarach dra- ; 
binę Szczerbowskiego i 15 mtr. węża, IV 
Ossaeh i Myszkowicach po 20 mtr. wę- i 
ża wraz z łącznikami.

Possałem kilką strąźy otrzyma pienię- 1 
żue zasiłki ną budowę remiz,
X ZARZĄD POWSZECHNEGO UNI- ’ 
WERSYTETU REGJONALNEGO w Sp. 
snowcu komunikuje, że kurs regional­
ny, który miał się odbyć w grudnin, zo- , 
stał przeniesiony na czas ferji wielka­
nocnych. W międzyczasie będą urzą­
dzane sporadyczne wykłady na tematy, 
mające związek z regionalizmem Zagłę­
bia, o których terminie będą podawane ■ 
wiadomości w miejscowej prasie.
X WIECZÓR PIEŚNI. HUMORU I ZA- ! 
BA WY W DOMU LUDOWYM. W 
dniu 26 b. m. t. j. w sobotę Dota ludowy 
w Sosnowcu urządza dla członków i 
wprowadzonych gości wielki wieczór 
towarzyski. Program składać się bę­
dzie z dwuch części: koncertowej (śpiew 
chóru, tnuzyka. teatr) i zabawy tanecz­
nej do rana, tirozmaićtmej wieloma a- 
trakcjaroi jak: kotyljony, wróżka — cy­
ganka, serpentiny i t. d. Bufet będzie 
ną miejscu i to nie drogi. Sekcja go, 
sporlarcza gorliwie pracuje, aby ucze­
stnikom dostarczyć jaknajmilszego spę­
dzenia ostatnich chwil przedadwento- 
wych. Za względu jednak na ograni­
czoną ilość osób, należy zawczasu naby­
wać bilety wejściowe, które już są 
w sprzedaży w kaneelarji D. Ł. W go­
dzinach od 19 do 23 codziennie. Poezą, i 
tek wieczoru o gedz, 21. Bilety wejścia 
we po 1.50 zł. dla członków i 2.50 zł, dla | 
nieezłonków. •

Kontrola nad emigrantami
ZAOSTRZONA WE FRANCJI.

Francuski minister pracy wydal boku 
rozporządzenie, zaostrzające w wyso­
kim stopniu kontrolę nad robotnikami, 
przybywającymi do Francji.

Robotnicy, przybywając do Francji, 
mają wykazać się na granicy kontrak­
tem. wizowanym przez Ministerstw^ pra 
cy lub Ministerstwo rolnictwa, oraz świa 
dectwem lekarza francuskiego, uznane- 

przez władze francuskie.
Niektórzy z przybywających obejmu 

^\/łr?Cę ^ez Powyższych formalności.
Minister pracy oświadcza, że każdy, 

nielegalnie przybyły do Francji, nie 
ma prawa obejmowania żadnej pracy i 
może być wydalonym z granic państwa. 
Pracodawca, przyjmujący takiego robo­
tnika, podlega karze od 500 do 1000 fr.

Do tego rozporządzenia Ministerstwo 
dodało instrukcje, celem .ścisłego i suro­
wego przeprowadzenia go.

X z ZARZĄDU MLASTA. Na opegdaj- 
szem posiedzeniu Żarządn miasta So- 
sno^Aa omówiono sprawę realizowania 
programu pobytu p. wojewody Korsaka 
w Sosnowcu. Pan wojewodą bawić bę­
dzie w Magistracie sosnowieckim o g. 1 
i pół pop. Q godz. 8 wieez. odbędzie się 
bankiet w sali Stów, techników.
X SPELUNKA HAZARDU. Praed kilku 
dniami policja wykryła w Katowicach 
spelunkę hazardu. Obrót dzienny tego 
„katowickiego kasAua gry" wynosił oko­
ło 30.000 złotych. W „kasynie" przytrzy­
mano 46 osób, a między innymi Jakóba 
Montaga z Będzina.
X AUTO ROZBrTE - SŁUP JZOSTAŁ. 
Onegdaj wieczorem auto pófci^arowe 
fabryki wódek p. Posmykiewicza z nie­
wiadomej narazie przyczyny, najecha­
ło na ship przydrożny przy ul. Mało- 
bądżkiej w Będzinie skutkiem czego au­
to zostało rozbite. Kierowca Zenon Ło­
siński wyszedł bez szwanku, natomiast 
został dość silnie potłuczony chłopiec 
Józef Latoś, który przypadków© zna­
lazł się na miejscu wypadku. Chłopca 
odesłano do domu, szczątki auta do So­
snowca, a slup został.
X ŚMIERĆ OFIARY WYPADKU. Swo­
jego czasu donosiliśmy o tragicznym 
wypadku*  jaki zaszedł na Bugaju w Ząb­
kowicach, gdzie Stanisławowi Kulce, ko­
lejarzowi, ptzejeżdżacy pociąg obciął no 
gi. Po dwuch tygodniach cierpienia Kul­
ka zmarł wczoraj w szpitalu w Będzinie.
X KRADZIEŻE. Krawczykowi Stani­
sławowi i Katowic skradziono w So­
snowcu teczkę, 30 zt i różne papiery.

Jabłońskiemu Kazimierzowi, kontrole 
rowi kolejowemu, skradziono W pociągu 
torbę skórzaną z rożnem i przedmiota­
mi.
k Szajdermanowi rubinowi z Sosnow­
ca (Szklamiana 1) skradziono w pocią­
gu ną stacji Będzin Miasto garnitur inęz 
ki, wartości 100 zł.

*1^- około godz. S wiecz. ua stacji 
w Dąbrowie skradziono worek kaszy. 
,Policja, przeprowadziwszy poszukiwa­
ni^, znalazła skradzioną kaszę w skle­
pie Wacława Dobrowolskiego w.Dąbro­
wie (Łabędzica). Dobrowolną i ego aresz­
towano. j, >
X DROBNY POŻAR. Onegdaj o go 
dżinie 11 wieczorem na kolonJi Saturn 
nr. 21 z niewyjaśnionych przyczyn spło­
nął dach na ośmiu komórkach. Straty 
wynikłe wskutek pożaru, nieznane. Te­
go samego wieczora o godz. 12 powstał 
pożar w posesji Mach nie wskiego Fran­
ciszka przy ul. Bytomskiej 82 w Czela­
dzi. Spłonęły drewniana ściana. Ogień 
powstał wskutek wadliwego urządzenia 
komina.

Kącik humonsticzuj.
USTOSUNKOWANY.

— Pan Z. n» najbardziej wplywo- 
wych ludzi w mieście.

— A dlaczego nie Irtrzymuje z nie­
mi stosunków?

— Bo oni znają jeg<x

HOJNY.
. to*  Nic nie dałeś temu żebra
ko w i ?

y- Owszem, dobre słowo. Powie*  
działem mu mianowicie, że dziś niko 
go nie ha4bi Być ubogimi...
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^roniła Zawiercia,
Kino „Stella*  — „Listy, które go 

nic doszły*.
X KOŁO OFICERÓW REZERWY 
przedwczoraj odbyło swe ogólne ze­
branie, na którem jednak z powodu 
śnieżycy obecnych było niewielu tyl­
ko członków. Zebranie zagaił kol. 
Berndt Juljon, przewodniczył kol. 
Kulczycki, sekretarzował ko). Woło- 
szyński. Wobec nieprzybycia dwuch 
trzecich lości członków najważniej­
szy punkt obrad, i. j. wybór zarządu 
odroczoną następnego zebrania. 
Drugą kwą,lją była sprawa wzięcia 
udziału w z.jeździe okręgu często­
chowskiego, na który postanowiono 
z ramienia Koła delegować kol. Ju- 
ljana Bcrndta, a pozatem indywidual 
nie przyjąć udział możliwie najlicz­
niej. Podniesiono również kwestję 
nieprzyjęci;, przez Koło udziału w 
odsłonięciu pomnika dla poległych, 
a to w związku z nieotrzymaniem za­
proszenia. Wobec jednak przekona­
nia, żc nicrttogło tu być mowy o chęci 
pominięcia^’K°ła przez Komitet, w 
którym uczestniczyło kilku członków 
Koła, postanowiono przejść na tą 
sprawą do porządku dziennego. Wol­
ny wniosek przyjęcia podchorążych 
dó Koła postanowiono przedebatować 
po otrzymaniu odnośnych wskazó­
wek w okręgu.
X STATYSTYKA NATURALNEGO 
RUCHU LUDNOŚCI w powiecie zo­
stanie przeprowadzoną w najbliż- 
szvm czasie. Urzędnicy sianu cywil­
nego otł-zytnali polecenie przedłoże­
nia odndsńych wykazów za czas od 
1919 ręfRlt do 1.1Ó 1927 roku.
X żYĆltHANDLOWE ZAMARŁO. 
Na skutek niezwykle mroźnej zawiei, 
która trwała u nas przez pierwsze 
trzy dni bieżącego tygodnia obroty 
handlowe zupełnie ustały, tak że ku- 
piectwo nic było w możności normal­
nie pokrywać zobowiązań. Duży 
wpływ wywarło tu nieprzybycie lud­
ności okolicznej.
X DZWONKI I TABLICZKI obo­
wiązane są mieć wszystkie zaprzęgi 
w saniach, które wobec doskonałej 
sanny gęsto zjawiły się na drogach 
i ulicach. Przypominamy o tem, gdyż 
przy obostrzonych przepisach ze 
względu na ruch samochodowy, na 
niedbałych nakładać będzie policja 
surowe kary.
X Z MYSZKOWA. Wczoraj rano 
Jan Mąchura chcąc przejechać przez 
zamknięty przejazd kolejowy samo- 
wolnie^piidńiósł szlaban. Skutki oka­
zały się fatalne. Na zaprzęg znajdu­
jący się na szynach na jechała loko­
motywa. pociągu towarowego zabija­
jąc konia i trzaskając wóz na drobne 
kawałki. Szczęśliwym zbiegiem oko­
liczność .Machura odrzucony na bok 
doznał jedynie ogólnego potłuczenia.

Kronika Olkuska.
x NA POWODZIAN W MAŁOPOL- 
SCE zebrał Pow Komitet pomocy i ode­
słał do województwa w Kielcach kwo­
tę 4502 zh’' Największą w tej kwocie po­
zycję stanowi ofiara robotników fabry­
ki „Olkusz” (1154.08 zł.), obok 500 zł. 
złożonych przez Sejmik, 500 zł. przcz Ma 
gistrat m. Olkusza, 260.42 od zarządu, 
urzędników i majstrów fabr. „Olkusz , 
217,48 zł. od ludności gro. Rabsztyn, 
211.10 zł. gm. Bolesław i t. p.
X Z „SOKOŁA". W dniu 19 b. m. w 
sali Resursy olkuskiej, po uroczystej 
akademji 13-ej rocznicy bitwy pod 
Krzywopłofami, odbyła się zabawa 
taneczna T-wa „Sokół" poprzedzona 
popisami gimnastycznemi sokolic, .— 
które to popisy w ładnych kostjli­
mach, wypadły bardzo efektownie. 
Zabawa trwała do rana.
X STRAJK KRAWCÓW się skoń­
czył. Pracownicy krawieccy uzyskali 
15-proccniową podwyżkę płac akor­
dowych.

Składajcie ofiary 
na polskie szkolnictwo 

na Kresach.

I
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Ko oMim larcerstn i Klkosio.
ZEBRANIE KOŁA PRZYJACIÓŁ HARCERZY.

W dniu 20 bm. w sali Banku Spół­
dzielczego odbyło się ogólne zebra­
nie kołu przyjaciół harcerzy, pod 
przewodnictwem p. burmistrze we j 
Starkiewiczowej. Sprawozdanie z 
działalności Zarządu składała p. Zol ja 
Oicrajniowa, przewodnicząca Koła, 
skreśliwszy historję harcerstwa w Ol 
kuszu w ostatniem 10-cio leciu.

Harcerstwo nasze ma za sobą sze­
reg godnych uwagi prac i czynów; 
powstałe na podłożu narodowem by­
ło karne i obowiązkowe. Harcerze u- 
rządzali stałe obozy, wystawy, sami 
pracowali wiele w warsztatach itp. 
Duże zasługi dla podniesienia drużyn 
mają państwo Rajdeccy, obecnie już 
w Olkuszu niemieszkający. W tym 
okresie rozkwit harcerstwa był w ca­
łej pełni. Intensywna praca trwała 
również w latach 1917 i 18, kiedy na 
czele drużyn stali druhowie Kąkole­
wski i Libura. W roku 1920 na hasło 
obrony przeciw nawale bolszewic­
kiej Olkusz dał kilkunastu harcerzy, 
z których część poległa, a część wróci 
la, lecz ci, którzy wrócili byli już 
ludźmi dojrzałymi i zniechęconymi. 
Inni jeszcze pokończyli szkoły i wv- 
jechali w świat. W nowym materjale 
Coraz trudniej było o „orłów". Od tej 
pory harcerstwo poczęło upadać. B. 
komendant prof. Fijałkowski starał 
się drużyny utrzymać na dawnej sto 
pie, ale nie mając odpowiedniej po­
mocy w drużynach, wiele zrobić nie 
mógł. Komendę hufca objął po nim 
niedawno ks. Podkopał.

Zarząd Koła przyjaciół harcerzy 
widząc, że trudno mu będzie znaleźć 
drogę do( ożywienia harcerstwa, po­

i

ZYCIE GOSPODARCZE.
Auel do wystawców Powszechnej Wystawy kraj, w Poznaniu

I

Dyrekcja Powszechnej Wystawy Kra 
jowej w r. 1929 w Poznaniu podaje do 
wiadomości:

W ostatnich tygodniach dyrekcja P. 
W. K. rozesłała do wszystkich związków 
gospodarczych i poszczególnych przed­
siębiorstw niezrzeszonych „warunki dla 
wystawców P. W. K.“ i formularze zgło­
szeń do udziału. Do związków gospo­
darczych wysłano komplety warunków 
i formularzy w ilości odpowiadającej 
liczbie członków związku. W ten spo­
sób wszystkie zrzeszone przedsiębior­
stwa przemysłowe winny być już w po­
siadaniu druków*.  O ile się jednak mia­
ło zdarzyć, że jedno lub drugie przed­
siębiorstwo druków owych nie otrzyma 
ło, dyrekcja P. W. K. zanosi niniejszem 
prośbę do zarządów tych organizacyj, 
aby zcchciały zwTÓcić się do swego 
związku, który niewątpliwie druki na­
tychmiast przęśle lub też zwróci uwagę 
dyrekcji P. W. K. na daną reklamację.

Do przedsiębiorstw niezrzeszonych 
dyrekcja PWK. rozesłała druki według 
adresów zestawionych na podstawie 
ksiąg adresowych, spisów branżowych, 
indywidualnych informacyj i .t p. Mo- 
żliwem jest, że w zestawieniu adresów*  
pominięto niektóre przedsiębiorstwa lub

Kronika go
WYCOFANIE Z OBIEGU 5-ZŁO- 

TOWYCH BILETÓW PAŃSTWO- 
WYCH. Zmiana ustroju pieniężnego 
będzie rozpoczęta od wycofania z o- 
biegu 5-żlotowych biletów państwo­
wych, emitowanych w sumie 320 mi- 
1 jonów złotych. Część z nich w*  ilości 
140 miljonów ulegnie konwersji na 
5-złotowc bilety Banku Polskiego, 
drugie tyle będzie wybite w 5-złotów 
kach srebrnych, pozostałe zaś 40 milj. 
zostanie uzupełnione bilonem niklo­
wym. Przedcwszystkiem Bank Polski 
przystąpi do konwersji biletów pań­
stwowych na własne, co potrwa 2 do 
5 miesięcy. Jednocześnie mennica 
państwowa rozpocznie bicie 5-złotó- 
wek srebrnych, których w ten sposób 
zostanie ogółem wybitych 28 milj. 
sztuk. Prace te obliczone są na 14 
miesięcy.

stanowił zrzec się swoich mandatów 
i na ogólnem zebraniu agendy swoje 
oddać w ręce nowych ludzi. Stało się 
jednak nieco inaczej. Ogólne zebra­
nie wyraziło dotychczasowemu za­
rządowi pełne zaufanie i wybrała go 
ponownie, z dokooptowaniem kilka 
osób na miejsce tych, którzy wyje­
chali. A więc do zarządu weszli: pp. 
Z. Okrajniowa, Tacikowskn, Star- 
kiewiczowa, Kuglerowa, Lubczyńska, 
Łapicka, Moszowski, Żernicki i Kon- 
dek, oraz dyrektorowie, względnie 
kierownicv szkół.

Zarząd Koła łącznie z komendą 
hufca mają w projekcie na najbliż­
szą przyszłość między innemi nastę­
pujące prace: uzyskanie od miasta 
parceli pod Czarną Górę pod budowę 
domu harcerskiego, powołanie do ży­
cia zawieszonych lub rozbitych dru­
żyn, stworzenie drużyn w okolicy, 
jak w Wolbromiu (wznowienie), Sław­
kowie, Pilicy i Wierbcc i t. p.

Godnem jest podkreślenia, wielka 
życzliwość i zainteresowanie z ja­
kiem odnosi się do drużyny gimna­
zjalnej zastępca dyrektora, prof. Me- 
telski. Jest również b. oddanym har­
cerstwu komendant ks. Podkopoł.

Dla uzupełnienia należy jeszcze 
dodać, że dyskutowana była sprawa 
drużyny żeńskiej w Olkuszu, która 
należy do hufca w Dąbrowie Górni­
czej, co ze względu na odległość, nie 
jest wygodne. Dlatego staraniem za­
równo Koła, jak i komendy — będzie, 
aby stworzyć w okolicy więcej dru­
żyn żeńskich, a w Olkuszu własny 
hufiec żeński.

też wskutek niedokładności danych albo 
wobec tymczasem podjętej zmiany sie­
dzib wysłane druki nic doszły do rąk 
adresata. Chcąc jednak wszystkim, za­
mierzającym brać udział w P. W. K. do­
starczyć niezbędnych informacyj i dru­
ków, dyrekcja P. W. K. tą drogą zwra­
ca się także do przedsiębiorców i zarzą­
dów firm, które nie otrzymały komple­
tów, z apelem o niezwłoczne podanie a- 
dresów, poczem druki natychmiast zo­
staną im wysłane.

Dyrekcja P. W. K. żywi niepłonną na­
dzieję, że apel ten podchwycą wszyscy 
zainteresowani i nie będą zwlekali z je­
go wykonaniem, bowiem termin do skła 
dania zgłoszeń upływa już z dniem 1 
marca 1928 r„ a każdy przezorny wy­
stawca będzie niewątpliwie potrzebo­

wał pewnego czasu do zorjentowania się 
w warunkach, obmyślenia swego planu 
i porozumienia się z dyrekcją P. W. K.. 
zanim wyśle zgłoszenie. Pozatem im 
wcześniej dyrekcja P. W. K. skompletu­
je zgłoszenia, ten spieszniej przystąpić 
będzie mogła do dalszych prac progra­
mowych i tem wspanialej zdoła przygo­
tować wystawę. (Adres: Dyrekcja 
Powszechnej Wystawy Krajowej Poz­
nań).

spodarcza.
PRZYWÓZ ZBOŻA Z ZAGRANICY 

ROŚNIE. Przywóz pszenicy zagranicz­
nej, zwłaszcza z Rosji sowieckiej ostat­
nio powiększył się. W październiku bo 
wiem bieżącego roku przywieziono psze 
nicy z zagranicy 12.050 ton, podczas gdy 
we wrześniu tylko 3.592 ton.

Również zwiększył się przywóz owsa 
i mąki pszennej przy równoczesncm u- 
trzymaniu się wywozu tych artykułów 
na poziomie z poprzedniego miesiąca. 
W październiku przywieziono owsa 966 
ton, zaś mąki pszennej 542 ton. Naogół 
wywóz zagranicę w tej dziedzinie jest 
minimalny. W ciągu października b. 
r. wywieziono zagranicę pszenicy 585 
ton. żyta 858 ton (przywieziono 588), 
owsa — 519 ton, mąki pszennej — 118 
ton. Wyjątek stanowi jęczmień które­
go wywieziono w październiku w ilości 
6.653 ton

Z giełdy warszawski.
CEDUŁA Z DNIA 25-11.

AKCJE: Bank Handlowy 123.00, Bank 
Polski 154.50—155.75—154.50, Bank Za- 
chodni 28.50, Bank Powsz. Kred. 24.00, 
Kijewski 75.00, Siła i Świąjło 100.00, Fi*'  
lej 58.50, Węgiel 114.00—115.00, Fitzne* - 
9.00—8.75, Lilpop 58.50, Pocisk ’ .18, Rud^ 
ki 56.00, Starachowice 71.00—Ó9.50, Ut' 
sus 13.50—13.75, Żyrardów 18.00, Haber' 
busz 159.00, Spirytus 57.50. Żegluga 0.44-

WALUTY I DEWIZY: Dolar 8.88, No­
wy Jork 8.90, Londyn 43.46 i trzy czwaT' 
te, Paryż 35.02, Wiedeń 125.65, Praga 
26.41, Włochy 48.55 i pół, Szwajcarią 
171.92, Dolarówka 5 proc. 61.50—61.^’ 
Ziemskie Kredytowe 4 i pół proc. 59.00-

POZNAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA 
z dnia 25-11.

Jęczmień browarowy 39.50— 41.00.
Reszta notowań bez zmiany, usposo­

bienie spokojne.

Nasz dział rad;owy.
„JASKÓŁKA RADJOWA46.

Zawrzało i zahuczało znów wśr‘y 
radjoamatorów, posiadaczy odbiorni­
ków lampowych i detcktorowiczó" • 
Radjostacja katowicka daje już z®3' 
ki życia! t

W poniedziałek 21 łun. rozpocz*!  
broadcasting Polskiego Rad ja w Kat" 
wicach swe próbne audycje, maj9cl 
na celu wyregulowanie aparatury 1,11 
dawczej.

Sądząc z dotychczasowych nas!11 
chów przypuszczać należy, żc zaci’1' 
stacji, czystość głosu i moc będU1 
dość znaczna, tak żc słyszeć ją będz’* 
można przy pomocy tanich aparat"" 
kryształkowych w bardzo dużym 1” 
mienili.
Niemało kłopotu jednak przyspórz, 

posiadaczom radjoodbiorników le­
powych, — gdyż właśnie z racji 
znacznej mocy, przy niewielkiej 
ległości od anteny nadawczej, obńłZ. 
selektywność posiadanych odbiór" 
ków 2 — 3 — 4 lampowych i uiru"11 
odbiór stacji zagranicznych. ■

W naszym dziale radjowym. z"1' 
dą Sz. Czytelnicy stałe informacje,‘ 

1 dnoszące się do działalności i zon" 
rżeń stacji katowickiej, a po usta , 

‘ niu normalnej pracy tejże — szczc.- 
i łowe programy. ,
I jak się informujemy miejscu" -. 
1 Radjoklub R. K. Z. zamierza zorg1’1. 
i zować wycieczkę do studja i sta'.,. 
J nadawczej w Katowicach. Szczeg0*-  

w tej spruwic podamy w swoim 
sic. ’ In'-'

PROGRAM RADJOWY 
czwartek, dnia 24 listopada-

Godz. i"’’1 
warsza"

na
Warszawa, 1111 m.

transmisja z Filharmonji warsza" 
skicj koncertu organizowanego .. 
młodzieży szkolnej. Wykona"’"-1 
Orkiestra filharmoniczna pod (!Yrjii| 
Ozimińskiego, p. Lucyna Robo"'?^ 
(fort.). M. Janowski (śpiew), prof- 
dwik Urśtcin (akomp.) i Kaz. M i> 
mirski (wiolonczela). Godz. 15.00 
munikaty. Godz. 16.40 „Boczna a® 
na“ (odczyt p. t. „O najnowszych z 
rżeniach w nauce i technice"), 
p. Bruno Winawcr. Godz. 17.45 n”‘ 
cja literacka, poświecona utwoT , 
Żeromskiego z udziałem WłodzU” 
rza Jampolskiego (Impresja o Żel-1’ ?. 
skim — romantyku). Godz. 19.1'’ 
maitości. wypowie p. L. LaWin^.. 
Godz. 20.30 koncert wieczorny w ' 
konaniu orkiestry dętej pod dyr- 
Sielskiego. ..

Poznań. 344.8 m. Godz. 17.45 Jr‘m<r 
misja koncertu z kawiarni „w1C ,;<• 
polanka". Godz. 20.30 koncert ' 
czorny. Udział biorą pp.: Marja. 
berówna (skrzypce), Zofja I mla11 n) 
na (sopran). Mańkowski (bar>1 
Andrzej Komorowski (wioloncz 
prof. Fr. Łukasiewicz (akomp3 
ment). y

Kraków, 422 m. Godz. 16.40 
danka dla kobiet: dr. Fr. Arnc‘ p.t 
„Kosmetyka". Godz. 19.35 od.cz> 
„Dwie bitwy pod Lwowem", '' jfC; 
p. minister dr. Kazimierz. Kuma„.,li 
ki. prof. uniw. Jagieł. Godz- ' y 
transmisja muzyki salonowej z j 
uracji „Pavillon“ w wykonati',1 
kiestry pod dyr. Adglfa Górzy3?x
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£ całej Polski.
ZWOLNIONO 850 NAUCZYCIELI.
Ministerstwo oświaty przeprowadziło

1 września br. wizytację szkół po- 
c^zechnych w pięciu województwach 
pralnych. W wyniku wizytacji zwol- 
'°uo z obowiązków' służbowych 850 nau 

?Wcieli, jako pozbawionych odpowie*  
n*ch kwalifikacyj.

ARESZTOWANIE MORDERCÓW 
HUKA.

, Policja lwowska przesłała współlo 
j^torów zamordowanego przed kilku 
^jfami akademika ukraińskiego Mi- 
"«la Huka. Przesłuchiwani nie mogli 

™dać żadnych szczegółów morder- 
ęj "'a, twierdząc, żc nie słyszeli ża- 
tftych szmerów, a obudzili się dopie- 
t° Po strzałach i wcale nic dojrzeli 
jarzy sprawców. Po spisaniu z nimi 

^'otokółow, wszystkich trzech areszt o 
Są to studenci: bracia Jan i 
Salewicze, oraz Michał Stefa- 

jjJttk. Czwarty kolega współlokator 
. e był przesłuchany, gdyż udało się 
ą'* P.rzybyciu policji zemknąć z 
,] mu. Wieczorem nic zjawił się w 
ińeU‘ Rosądzcoie Huka przez ukra*  
sir' ze konfidentem policji poi 
ąp'ej> było bezpodstawne. Sfery kom 
. ’pntne twierdzą, że Huk nigdy nie 
j,,ac°wał w tym charakterze. Huk 
>1/’ Przytomny. Jest nadzieja utrzy- 

go przy życiu. Możliwem jest, 
s Zamaeh ma tło polityczne, ponadto 
'v ł?°szlaki, żc wchodzi tu w grę ry 

hzacja o jakąś lwowiankę.

agitacja ywwrotowa 
NA WOŁYNIU.

"Słowo Polskie" donosi z Wołynia, 
ją. "obec zbliżającego się okresu 
ą. ^wyborczego dajc się tam zau- 
ą.'ZYĆ wzmożona agitacja czynników 
|>("'rolowych. W Tuczynie, powiatu .WWinń.LG_ .................. ' ..Al.___i_____  »

l
I 

r» A UVŁ*XXIV, JJUTHUIU ’’. 
ą: lińskiego władze wpadły na trop 
\Vf'.e{?alnej ukraińskiej, organizacji 
ą^kowej. pozostającej pod wpły- : 
t^J^mSelrobu". Jak donoszą z powia- j 
gu Pubicńskicgo i Krzemienieckie- I 
''i L leznan> osobnicy rozrzucili tam ■ 
Msb SZą e£zemplal’*y  tajnego
£ą...a lwowskiej, ukraińskiej organi- 

'Wojskowej p. t. „Surma" oraz 
ji, *i  o treści antypaństwowej. 
[>^Pa ta według wszelkiego prawdo- 
/(.^oieństwa ma na celu szerzenie 
>iy( 3tu i terroryzowanie umiarkowa- 
kip. czynników pośród ludności rus- 
nj/'1- W d rugim numerze „Surmy" 1 

się był artykuł ostrzegający 
dfj ] Hukiem, który w ubiegłą nie- 
Z\v padł ofiarą zamachu. Huk na- 

jest tam konfidentem policji

Międzynarodowy oszust
PRZED SĄDEM.

8ą Z,Zcd trybunałem sądu okręgowu- 
% 'c Lwowie rozpoczętą się rozpra- 
'aZ|] Przeciwko międzynarodowemu 
hjj?s!°wi Gezie vel Gwido rectc 
i-iqs Hollo. które w 1924 i 1925 r. kaj^wa] w Polsce. Oszust ton miano- 
R.i(,„si? reprezentantem amerykań- 
•y,^0 konsorcjum finansowego i w 
(itijj charakterze naciągnął szereg 
'ią 1 hlstytucyj polskich, obiecując 
•ąą,; ' baranie się o pożyc.zi. Między 
>|t|<ljdll,1Cm' " *en SPOS°L miastami 
sąJ Nb się także Sosnowiec (puszko 

° dolarów) i Będzin (203 
'''i t>- )• Rozprawa przeciw Hirscho- 

1’otrwa kilka dni. Oskarżo- 
• * brunet o sprytnej twarzv 

\ I'''•°ncj ospą, obyty jest z sąda- 
odsiadywał już w Buda- 

e karę za oszustwo.
RT() OBEJMIE SPADEK 

j PO KOŚCIUSZCE?
.ydią' Unoszą pisma bydgoskie, spad 

Po generale Tadeuszu Koś- 
JUbów których pretensje do rządu 
tl'0onV- ^Jednoczonych wynoszą 200 
Iliach" dolarów, bawili w tych 
(/■tfej! w Bydgoszczy i po licznvch 
y-6 Pionctack powierzyli prowadze- 
|. *•  p,esu adwokatowi dr. Muracho 
,pf>ot.floSes ten potrwa około 2 lat, a 
(.ijr rjum adwokackie wynosić bę- 
l»i • w‘Ęeej 30 miljonów dola-

° zebraniu wszelkich potrze- 
hr r|J11l|terjałów, dr. Murach wyje i 

tQ'vąfi Ameryki celem osobistego i 
Zenią procesu. 1

Zjawa powojennej zgnilizny 
w ohydnym czynie młodocianego przestępcy. 
HISTORJA KRADZIEŻY U REJENTA KOSIŃSKIEGO W WARSZAWIE.
23-go  października r. b. w kancela- 

rji rejenta Kazimierza Kosińskiego 
w Warszawie, popełniona została kra­
dzież 38 tysięcy zł. Kradzieży doko­
nano |

w bardzo tajemniczy sposób
Podczas oględzin mejsca przestąp- ' 
stwa stwierdzono, że drzwi wejścio­
we do kancelarji, okna, oraz kasa, w 
której znajdowały się pieniądze, były . 
nienaruszone.

Wobec tego podejrzenia o kradzie- I 
ży padły na osoby zatrudnione w kan 
ccląrji. Prowadzone przez władze po- . 
licyjne śledztwo ustaliło, że klucze 
do Kasy miały 3 osoby: szwagier re- ‘ 
jenta Kosińskiego i jego zarazem ple­
nipotent, Stanisław Janik, urzędnik 
Neuman i inkasent Emke.

Stwierdzono, że Janik ma dwuch l 
synów. Jeden ż nich, Wacław, b. u- ; 
częń 7 ki., zimą 1926 roku zamiesza- j 
ny był w kradzieży u proboszcza pa- | 
rafji N. Marji Panny, który był czę- ■ 
stym gościem u rodziców Janika. |

Dalszy wywiad ustalił, że Wacław
J. od 24 października w domu rodzi- | 
ców nie nocował, stale zaś przebywał 
w różnych melinach złodziejskich, 

grał na wyścigach, hulał w różnych < 
restauracjach z kobietami, kupił so- i 
bie motocykl wyścigowy i t. d.

Aresztowany Wacław Janik, uro­
dzony w 1908 r. podczas badania o- 
świadczył, co następuje:

— Uczestniczyłem w kradzieży u 
rejenta Kosińskiego. Od 17 roku ży­
cia potrzebowałem dużo pieniędzy, < 
gdyż byłem chory na chorobę wene­
ryczną. Bardzo często wyciągałem 

pieniądze od ojca lub matki. Lecz po­
nieważ tego było zamało, stale my- 
ślałem

o dokonaniu większej kradzieży.
W tym celu poprosiłem kolegę Stani , 
sława Pawłowskiego (znany na bru­
ku warszawskim ptak niebieski), że­
by poznał mnie z zawodowymi zło­
dziejami. IV dniu 30 maja r. b. Pa­
włowski poznał mię z zawodowymi 
kasiarza.mi, Władysławem Spaliń-

Moj pro® o iniotoioiiio.
POLSKI URZĘDNIK I JEGO SOBOWTÓR BOLSZEWICKI W KIJOWIE.

1 wiemy, zmienia się wygląd bardzz) w 
' zależności od rodzaju ubrania. Tu 20- 

baczyicm Huzarskiego w cywilnem u- 
braniu. W Kijowie widziałem go w u- 

« niformie bandyty bolszewickiego. Tych 
, okoliczności nie mogłem nie uwzględnić, 
| gdy mnie zapytano, czy to ten sam z try 

bunalu. Odpowiedziałem więc wtedy, 
że wydał mi się trochę starszy, niż ten 
z trybunału, że zrobił na mnie wraże­
nie, iż to ten sam, lecz, że głowy’ na od­
cięcie bym nie dał. Aczkolwiek osobi­
ście przekonany byłem, żo to ta sama 
osoba, a nawet będąc pewien, że pozna­
łem w Huzarskim tego osobnika, które-

■ go widziałem w Kijowie, nie chciałem 
i brać na sumienie swoje konsekwencji 
J takiego zarzutu i nic uw*ażałem  siebie 
' za uprawnionego do urzędow ego, że tak 

powdem, stwierdzenia tego faktu.~
; Na rozprawie w ub. w torek ustalono, 
• że p. Juljan Huzarski nie ma nic wzspól- 
| nego z ow ym Huzarskim z bolszewickie 
I go trybunału oraz, że p. Modzelewski 
‘ aziaiał w dobrej wierze. Wobec tego p. 
'■ ‘Modzelewskiego uniewinniono.

152.000 skazańców
WYPUSZCZONYCH Z WIĘZIEŃ.
YV'edług wiadomości z Moskwy, na 

mocy amncstji. która ogłoszona zosta 
la z okazji 10-lecia rządów sowiec­
kich, z więzień wypuszczono około 
70 tysięcy ludzi przeważnie przestęp 
ców kryminalnych. Ogółem wypusż- 
czonych będzie na wolność około 125 
tysięcy skazańców

Zaolsuicle sie dn PMS.

W roku 1922 p. Cctary Modzelewski, 
b. inspektor dyrekcji państwowego mo­
nopolu spin^tnsowego, kilkakrotnie w 
gronie BWych znajomych miał opowia­
dać pewne szczegóły, uwłaczające czci 
naczelnika wydziału tejże instytucji, p. 
Juijana Huzarskiego.

Doszło to do uszu ‘p. Huzarskiego, któ­
ry uczuł się zniewolony wnieść przeci­
wko p. Modzelewskiemu skargę sądową. 
W skardze tej użala się, że p. Modzele­
wski rozsiewał o nim wieści, jakoby p. 
Huzarski był wybitnym w kołach PPS. 
prowokatorem, że w Rosji w roku 1918 
odgrywał podejrzaną rokj przy ówęże- 
snem dowództwie czerwonej armji, i ni’ 
cjując, a nąwet dokonywując bezpośre­
dnio licznych egzekucji.

Oskarżony p. Modzelewski powołał 
się przedewszyetkiem na inż. Juroifa. 
Załączony do aktu sprawwy list ip£ Ju- 
roffa w tyćh słowach przedstawia jego 
zeznania przed komisją:

— Wiem o tem i niejednokrotnie opo­
wiadałem różnynl osobom, że w trybu­
nale armji MurawjeWa, gdy Kijów za­
jęty został przez bolszewików, w sty­
czniu 1918 rokn zasiadał Huzarski, a 
trybunał ten skazywał masowo na 
śmierć. Rozstrzelano wówczas w Kijo­
wie przeszło 6 tysięcy ludzi, przeważnie 
nie mających nic wspólnego ani z rewo­
lucją, ani z kontręwolucją.

Inż. Jurolf, który stawał przed tym 
trybunałem, widział owego Huzarskiego 
dwukrotnie. Na prośbę pewnych osób 
wybrał się do Ministerstwa skarbu, by 
stwierdzić, czy p. Juljan Huzarski, jest 
tym samym, którego widział w trybu­
nale bolszeĄeickim.

i— Dzieliło mnie już od chwili — pi- 
sze w liście inż. J uroił — kiedy byłem 
sądzony, ze cztery lata. Pozatem, jak

skim i Stanisławem Światłowskim. 
I oto wówczas zaproponowałem ka- 
siarzom kradzież u rejenta Zwierz- 
chowskiego, lecz kasiarze nie zgodzi- 

i li się na to. Spaliński jednak zapropo­
nował mi, aby

okraść kasę jednego z rejentów 
na t. zw. „urzędnika", t. j. tak za­
trzeć ślady, aby podejrzenia o kra- 
dzeży padły na urzędników. Janik 
zgodził się na to i ponieważ ojciec 
jego posiadał klucze od kasy, uchwa­
lono okraść kasę rejenta Kosińskiego. 
Po dorobieniu przez złodzieja, na pod 
stawie uzyskanego przez Janika od­
cisku płastelinowego, kluczy od ka­
sy, dnia 23 października między go­
dziną 10 a 11 rano Spaliński. otworzył 
wytrychem drzwi do kancelarji re­
jenta Kosińskiego, a podrobionym 
kluczem kasę;

zabrał 38 tysięcy złotych, 
zamknął kasę i drzwi wejściowe z po­
wrotem, poczerń dając 30 groszy woź­
nemu na piwo, wyszedł na ulicę. Na 
ulicy na t. zw. „szpicy" czekał na 
kompana Światłowski, a na placu 
Krasińskich. Janik. Tu podzielili pie­
niądze tak, żc

Janik dostał 10 tysięcy złotych.
Odebrawszy pieniądze Janik poje- ; 
chał na wyścigi, tam spotkał Pawłów- i 
skiego, któremu dał 1.700 złotych, ś 
Bojąc się, by nie znaleziono u niego • 
takiej sumy pieniędzy, Janik oddał j 
8.500 zł. na przechowanie właścicielce | 
meliny złodziejskiej i zarazem ka- | 
wiarni Walerji Andrzejewskiej. W ‘ 
dwa dni później Janik za 3 tys. kupił 
wyścigowy motocykl i wybrał się na 
wycieczkę. Wróciwszy z wycieczki, 
nie zastał już Andrzejewskiej, ędyż 
ta sprzedawszy swoją „cukiernię",

zniknęła bez śladn
i dopiero władze policyjne zdołały 
ją odszukać.

W sprawie tej aresztowano: Spaliń- 
skiego, Światłowskiego, Pawłowskie­
go, Janika i Andrzejewską. Pienię­
dzy u nikogo nie znaleziono.

i

Ze świata.
POMYLENI SPORTOWCY.

W ub. niedzielę odbyły sie między 
narodowe zawody Holandja — Niem­
cy z wynikiem 2 : 2. Zawody te odby­
ły się w Kolon ji i zgromadziły one re. 
kordowa ilość widzów w Niemczech 
na meczach mię-dzypaństwowych, tx> 
70.000 widzów, którzy mimo 7-mio 
stopniowego mrozu z niezwykłą ono 
cja śledzili przebieg tych zauodów. 
Był to jeden z meczów, Organizowa­
nych przez holenderski związek piłki 
nożnej, mający na celu odpowiednie 
przygotowanie holenderskiej druży­
ny reprezentacyjnej do Olimpjady.

PODSTĘPNE ARESZTOWANIE 
PACYUSTY.

„Montag Morgen" przynosi sensa­
cyjną wiadomość o szczegółach are­
sztowania redaktora tygodnika pacy­
fistycznego „Menscliheit" Roetchera. 
Według informacji dziennika jeden 
z agentów, który aresztował Roetche 
ra zgłosił się do Jego mieszkania tele 
fonicznie, przedstawiając mu się w 
łamanej niemczyźnie, jako francuski 
minister Herriot, który specjalnie w 
tym celu przybył z Paryża, aby wi­
dzi ć się z Roeichercni. Pseudo mini­
ster zaproponował, aby Roetcber przy­
był do Moguncji, a wobec sprzeciwu 
Roetchera zgodził się, aby spotkanie 
odbyło się aa dworcu kolejowym w 
Wiesbadenie. Roetcber przybył tam 
w towarzystwie żony i przyjaciela i 
został aresztowany prżez agentów nie 
mieckich.

*
KOSZTOWNA MISTYFIKACJA.
Anglicy nie lubią być oszukiwania 

i dlatego -inistress Dr. Logan pocią­
gnięta została do odpowiedzialności 
sądowej za symulowanie przebycia 
wpław kanału La Manche. Mistyfika­
cja taka nie miałaby w żadnym in­
nym kraju przykrych dla jej spraw­
cy następstw, zwłaszcza iż Mrs. Lo­
gan sama się do niej przyznała, twier­
dząc, że popełniła ją w tym jedynie 
celu, by wykazać, jak niedostateczną 
jest kontrola tego rodzaju zawodów 
sportowych. Innego wszakże poglądu 
był try bunał londyński, który skazał 
ja — za świadome wprowadzenie w 
błąd oponji publicznej — na 100 fun­
tów szterłingów grzywny oraz za za­
płacenie wszystkich kosztów postępo­
wania sądowego. Drogo okupuje się 
w Anglji ..pedagogiczne" żarty!

Wieści z Rosji.
BOLSZEWICY POBILI MORDERCĘ 

CARA.
„Izwieslja'*  donoszą, że znauy komu­

nista Bieloborodow, morderca rodziny 
carskiej, były prezes sowieckiego obwo­
dowego komitetu w Jekaterynburgu w 
rokn 1918, przybył do Jekatrrynburga 
jako opozycjonista. Licząc na sympatję 
miejscowych działaczy, usiłował on prze 
mawiać na zebraniu prawowiernych bol­
szewików, jednak zwolennicy Stallina 
urządzili mu obstrukcję. Bietoborodow 
wściekły krzyknął: „Nie dacie mi prze­
mawiać. będę apelował do bezpartyj­
nych robotników i mas ludowych. Je­
steście mienszewikami, eseroweami. ale 
nic jesteście bolszewikami’*.  Biełoboro- 
dowa przemocą ściągnięto z trybuny, 
pobito i wyrzucono za drzwi.

ROZKŁAD OBYCZAJÓW NA BIA­
ŁORUSI

Prasa mińbka podaje interesujące 
dane o ilości sztucznych poronień, za 
rejestrowanych przez wydział ochro 
ny zdrowia przy rządzie Białorusi 
Sowieckiej w Mińsku. Jak wiadomo 
sztuczne poronienia są na Białorusi 
Jak i w całej Rosji ulegalizow anc i 
pacjentki korzystają w tym wzglę­
dzie z pomocy Iekar2y mińskich i re­
jonowych. Według danych statysty­
cznych w miastach Białejrusi w roku 
1925 nn 1000 porodów zarejesirowano 
'•^50 poronień sztucznych, zaś w r. 1926 
ilo$ć ta wzrosła prawic o 100 proc. 
Wynika z tego, że co drugi portal jest 
poronieniem sztucznem.
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Rzeczy ciekawe.
MRÓWKI JAKO PRZYSMAK.

Mrówcza pilność i mądrość są przy 
ołowiowe, mało jednak komu wiado- ! 
rao, że owady te służą także jako wy ; 
szukany przysmak. Dotyczy to pewne i 
go gatunku czerwonych mrówek lata 
jących, które w Ugandzie (Afryka) 
budują sobie wysokie mrowiska, za­
kończone dachem, na który składają 
się źdźbła trawy t. zw. słoniowej, po ! 
nieważ zwierzęta te specjalnie ją lu- i 
bią. W pewnej porze roku, w mgli- I 
stym dniu, mrówki wylatują. Wtedy i 
zbierają się mieszkańcy okoliczni, 
mężczyźni, kobiety i dzieci i łapią je. 
Niektórzy rozpościerają nad dachem 
części ubrania, inni chwytają mrówki 
rękami i oberwawszy im skrzydełka, 
zaraz kładą do ust. Nawet kury biorą 
udział w tem polowaniu. Lepiej, ni­
żeli surowe, smakują pieczone mrów 
ki. Jeden z podróżników, który także 
próbował iego „specjału" twierdzi, 
że zastąpić mogą doskonale miód i 
marmcladę.. Ciekawy ma być widok, 
kiedy na wierzchołku wysokiego mro 
wiska zasiądzie chłopiec murzyński, 
mający za- cały strój naszyjnik i ze 
smakiem spożywa tłuste mrówki, od 
których Europejczyk odwróciłby się 
z obrzydzeniem.
JASKINIA CZŁOWIEKA Z OKRESU 

LODOWEGO.
W gminie Bajot, pod Granem, na 

Węgrzech, odkryto w tych dniach ja­
skinię, służącą za mieszkanie ludziom 
z okresy Jodowego, jaskinia znajdu­
je się w okolicy pagórkowatej, gdzie

Półtora miliona funtów za pocałunek.
GRYMAS MILJONERKI WOBEC SKARBU ANGIELSKIEGO.

Podczas podwieczorku u angielskie 
go kanclerza skarbu Churchilla, wrę 
czyla lady Houston ministrowi czek 
na półtora miljona funtów szterlin- 
gów, jako dar dla skarbu państwowe 
go. Pani Houston przez pomyłkę wpi 
sala na czeku o jeańo zero zadużo, da 
rowizna wyniosłaby więc 15 milj. fun 
tów, to jest prawie trzecią część o- 
wycli 50 miljonów, jakie odziedziczy 
ła po swym zmarłym mężu. Uprzej­
my minister zwrócił jednak uwagę 
hojnej lady na tę pomyłkę, poczem 
pani Houston wypełniła czek nowy.

Hojność lady Houston nie jest je­
dnak tak spontaniczna, jakby się na 
pierwszy rzut oka zdawało. Pani Ho­
uston miała obowiązek wpłacić pół­
tora miljona funtów skarbowi pań­
stwa tytułem podatku spadkowego od 
olbrzymiego dziedzictwa, jakie na 
nią spadło po śmierci męża. Tymcza­
sem okazało się że pan Houston przed 
śmiercią wyrobił sobie prawo przy na 
leżności na wyspie Jersey, (leżącej u | 

już przed laty odkryto inną jaskinię 
taką, która otrzymała nazwę jaskini 
Jankoyicha i dostarczyła światu nau­
kowemu licznych szczątków kultury 
wczesnego okresu lodowego, t. zw. e- 
poki Solutreeńskiej.

Obecnie odkryta jaskinia jest pra­
wie zupełnie wypełniona warstwami 
osadów, które nagromadziły się w 
niej w ciągu długiego szeregu tysiąc­

wybrzeży Francji), której mieszkań­
cy cieszą się oddawna znpełnem zwoi 
nieniem od podatków. Był to oczywi­
ście podstęp, którego ofiarą miał paść 
skarb brytyjski. Formalnie jednak 
wszystko było w porządku i wdowa 
nie była obowiązana płacić skarbowi 
ani szylinga.

Gdy jednak prasa niemal jedno­
myślnie podniosła, że takie uchylenie 
się od podatku byłoby czynem nic- 
patrjotycznym, pani Houston zgodzi 
ła się ofiarować półtora miljona, jako 
dar dla państwa. Zrobiła to na pod­
wieczorku u ministra Churchilla, żą­
dając za to od skarbu Królestwa Miel 
kiej Brytanji — pocałunku! Minister 
Churchill oczywiście wykonał to żą­
danie. Choćby ofiarodawczyni była 
brzydka i stara, to jednak nie znalazł 
by się eńyba w dzisiejszej biednej E 
uropie minister skarbu, któryby za 1 
i pół milj. funtów, t. j. 7 miljonów 
doi larów, nie zgodził się spełnić takie 
go warunku.

leci. Dotychczas dokonane w niej pra 
cc wykopaliskowe ujawniły potrza­
skane kości renifera, niedźwiedzia ja 
skiniowego i nosorożca, których szpik 
służył za przysmak ludziom owej od 
ległej epoki, a także ślady ognisk. 
Znaleziono też niezwykle duży nóż 
myśliwski, wyciosany z krzemienia.

Nóż ten, jak również kości zwierząt 
powyżej wymienionych, wskazują, 

że to mieszkanie jaskiniowe pochoc 
z późnego okresu lodowego.

Jest to już osiemnasta jaskinia, o 
kryta na Węgrzech, świadcząca o 
sinieniu w t.vm kraju ludzi z enoki 
dowej.

OKRUCIEŃSTWO CHIŃSKICH 
BANDYTÓW.

Wiadomo, że w żadnym zakątl 
świata niema tylu rabusiów, co w C 
nach. Rozbójnictwo jest poniekąd cl 
robą narodową Chińczyków. Naog 
jednak mordują rozbójnicy chińsi 
europejczyków rzadko. Podczas gc 
w odniesieniu do swych rodaków J 
stępują wyrafinowanem okruciei 
stwem, lękają się jednak prestigeu 1 
uropy. Rabusie chińscy nigdy nie 1 
puszczą miasta, nie zabrawszy prze*  
tem z solią zakładników’, rozumie s 
najbogatszych i najwpływowszye 
mieszkańców. Nie cofają się też prze 
żadnemi środkami, byle Wydobyć ż1 
dany okup. Tak np. pewien ojciec 1 
trzymał list w którem znajdowało s> 
ucho jego syna wraz z zawiadomi’ 
niem, żc o ile pieniądze wnet nic n< 
dejdą. ojciec otrzyma drugie uch' 
Zakładników torturują rabusie z lub 
ścią i dzień nie przejdzie, by popr‘ 
stu dla sportu, nie znęcano się n® 
którymś z nieszczęśliwców. Tm br> 
talniejsza tortura, im boleśniejsze J 
ki ofiary, tein pewniejsze oddziała”1 
na kieszeń obecnego członka rodzin) 
gdyż tortura obejmuje zawsze dw’ 
osoby, torturowanego fizycznie i dr1 
giego kogoś z jego najbliższych, k1' 
ry musi się przypatrywać i znosi P' 
kę moralną.

Kino
“SFINKS"

Od poniedziałku 21 go do 27 listopada.

„Zięć Firmy Kon"
— Rekord litunóru i

Nad programl „FKŁCZ. z. IŁÓCIUU ŁMl” koaiea>a w 2 atcU

Anons! — — Anons !
Od poniedziałku 28 listopada.

„Kiedy kobieta kocha**
Erotyczny dramat w 10-clu akucb.

wystąpi Ga j darów
w obrazę p. t

„Biała Niewolnica".

Dnia 22-XI 1927 ł. Nr. E. 1099|27. ‘
OBWIESZCZENIE.

Komornik przy Sądzie Okręgowym w Sosnowcu rewiru 
Dąbrowskiego St. Kotarski zamieszkały w Dąb rowie Górni­
czej przy ul. Konopnickiej Nr 8 na zasadzie a rt. 1030 P. C. 
obwieszcza, ii w dniu 30 listopada 1927 r. od godz. 10 rano 
pod Strzemieszycami w pjacu należącym do kopalni węgla 
, Wojciech*  to jest w miejscu przechowania przedmiotów od- 
będzia się sprzedaż ruchomości nrzez publiczną licytację w 
1 i II terminie oszacowanych na 2 725 zł., a należących do tej. 
łe-kopalni „Wojciech*  składających się; z szyn 7, 8, 9 i 12 
kig. pomp wirnikowych, kół pasowych na rzecz Jana Kmiecia, 
Marty Salwy i inn.

Spis rzeczy i ich szacunek przejrzeć można w dniu i 
miejscu licytacji.
7395 Komornik Sądowy (—) St. Kotarski.

■ fi

Csopst nemozojoaine Gąsectiegu 
(z Kogutkiem) usuwają ból, swę­
dzenie. pieczenie, krwawienie 

zmniejszają guzy (żylaki), g 
Sprzedają większe apteki £

Choroby płuc! 
aaaMSMffiwat nMWnwn
Stosowany przez pp. Doktorów 
“Balsam Thiocolan Age“ 
przy gruźlicy, broncbicie, kaszlu 
ułatwia wydzielanie się plwociny, 
wcmacnia organum i sam o po- 
czucie chorego, powiększa wagę 
ciała „Balsam Thiocolan Age* 
sprzedają apteki i układy apteoane 

1 i drogerje). Żądajcie tylko w ory- 
gtnalnem opakowaniu apteki

5216 a. Gąseckiego 
w Warszawie, 41 Leszno.

I WIE l mit IMIUlt
. S^!^ti\\e.-zwajcar8kie Gorz- 

•: He Zioła" z marką 
.Kogut" sa stowane 
przy chrobach żołąd­
ka, kiszek, obstrukcji 

kamieniach żółciowych. — 
Szwajcarskie Gorzkie Zioła*  z 
paturałnym łagodny m środkiem 
orzeczyssczającym, ułatwiającym 
funkcje organów trawienia dsia- 
łającym przeciwko otyłości Szwaj­
carskie Górskie Zioła**  pobudzają 
apetyt. Sprzedają apteki i składy 
apteczkę po złotych 1.50 za pudeł­
ko —Skład główny apteka A. Gą­
seckiego w Warszawie, ul. Le 

szno 41.5028

Wędliny litewskie, sery, marynaty 
krajowe, zagraniczne, bryndza, śle- 
dz.e królewskie, łosoś, węgorze, 
oliwa francuska, konserwy jarzy­
nowe, grzvby suszone i marynowa­
ne, korniszony, świeże czekoladki 

i karmelki w sklepie 

tattin 1 IM.
7333-5

i
NAJL9P3ZY 

lanolinowy 
PUDCR DLA Dim 

Dzidzi"
iKO9UTK/£M

uinTKii łądalde w aptekach i dro- 
gerjscii ttygjealcsnei przysypkl dla 
dzieci .PUDER DZIDZI" (z Kogut­
kiem, utraymującej dało dziecka w 

zdrowiu i caystoScL 63W

Posady i prace.

Q o pułk Autylerfi Polowej w Bą- 
dainle, prsyjmla kilku chłopców 

nmie|«<yeb jut grać na dętych Instru­
mentach do orkiMtry wojskowe|. 
Zgłaszać p. Kagan Będaia Małacho­
wskiego 9 w godzinach od 12—K I 
17—19-tei.T8«7

ZAKŁADY DRUKARSKIE 
m jMiiru. 

Sosnowiec, Dęblińska 1. Telei. 73

Wykonywu;,*  .wszelkie zlecenia 
w zakres drukarstwa wchodzące

| Kupno i sprzedaż.

JLf eble różne biarkfi, otomany mo« 
kietowe. dywanikowe w różnych 

kolorach za gotówkę i na ratf Sos- 
nuwieCy-Poguó ulica Nowupugońska 
17. Bracia Aatcaak. ___ 7isy>i5

CENY PRINUMEBATY:

Prenumerata miesięczna z odnoszeniem do domu 
lub z przesyłką pocztową 

5 50 gjr.
Prenumerata zagraniczna miesięcznie 5 S5ł. 

Cena egzemplarza 20 jyrostKy.

fmd tstitM (PlMWKi sitara) 21 itiwrz *■ 1-tiiMwj ikM I-upaliwy 59 ir. 
w .........................................................................  .
W takich. ■ łmlM...............................................................bo,

trtłtu........................................................I . n ,
IslNis?i w tok toto, zi ylenz ma. 1-lia. okład 4-:zi>iltein (O 5,1 uwrizj) 15 gr.

■ ■*■••« • dN 80 . ) 95 .
. ...............................................(W IW . ) 90 .
. . ..... . IW «) 35 .

CENY OGŁOSZEŃ:

REDAKCJ* : PRsadsitlego Nr. < Telef. Nr. «4.
■^trw-tr^a . APMiNinsTRAęjA; Dęblińska Nr. I. Telsf. Nr. 73.

Filje i agentury własne: Będzin, IhlacliswskiErs 7.
Hedakton -,T A D E UAZrO P.IOŁA.

IZupię magiel używaną w dot^ 
** stanie Zgłoszenia: Będzin 0 
Warpieaaa l&jSyrek__  75*  ’
p adaa szafa żelazna” kasa 
*-*  trwała. Centralny skład mebli *L ( 
wych i używanych, B, Błotnie* 8’" 
Sosnowiec. 3 Mhis 7_______
Iaaaiuię ciemną, ^pisiaię |usao 

bową okasyinie sprzedam.
wiec,_Ciasna 12 parter front. TeLI*** 
Dom x placem do sprzedania 

domość: Będzin, Przecina 19
plóskl._________ 7548.

I____
Oostukuję umeblowanego pokoi®^ 
1 zupełnie osobnem wejście# A6 
śródmieściu Sosnowca. Zgłoszeni8 % 
Administracji .Kurjera Zach." 
wiec „Konieczny-. 75* ’-
rjo wynajęcia sklep x nmeb!°*J:  

niem 1 mieszkanie składające 8 , 
* kuchni I pokoju- Od dnia 1 ?.,3 
csnia Czeladź—Bytomska 20. 75* >1

Lokale.

Różne,

Sosnowiecki lombard
WATNY*  Targowa 18. K°.^cj9 

amonowane, kaucjonowana ineW^S' 
zaetawnłcaa udsiela wY8ok,0^^jJ, 

| Zgubione dokumenty' I

| ndwik Ccarneckl, zgubił 
emerytury, wydaną przez 

nlę Hr .Renard- w Sosnowcu, 
wa nniewatala się.

Jabłoński Bronisław, zgubił 
wojskowe, wydaae prze*  2-tf*  

piechoty legionów.

Drobne ogłoszeni, do 20 wyrazów 10 gr. za każdy wyraz, pofó*,  
20 wyrazów 15 gr. za Irażdy wyraz. Najmniej 1 zi. Matrymontai 
15 gr. za wyraz. Ogłoszenia ozdobne i tłustym drukiem podwoi”

Zagraniczne 100 proc, droższe. &
W numerach niedzielnych i świątecznych ceny o 25 proc, dróż*  
Za terminowy druk, oraz za przestrzeganie miejsca ogtoszC 

administracja nie odpowiada.
Każda nowa podwyżka obowiązuje już wszystkie przyjęte T 

szenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia-
Ogtoszenia w dodatku ilustrowanym, oprócz 1-ej stronicy, I cm.’ Zł. 1.50. 

iłEDAKCJA 1 f ul. Andrzeja >
5*.  t O 1 €3 6 . ADMINISTRACJA t Telefon Nr,

Zawiercie, l-p Mtjt 27. — Grodziec, Bjilziiisl* ^ 
Wydawcy. A».AkZ .KURJER ZACHOP^'

Dąbrowa, Stótótsji! 3, telet. 1-25.
Druk. .Kuriera Zachodntago*  w Sosnowcu. Dęblińska i.

tiiworan

I

I


